A 
| 


Nr. 44. 


14 m wma araa 2 PA m 


Wychodzi w dni powszednie 


o godzinie 3 po poludniu z datą dnia 


następnego. 
NUMER KOSZTUJE 
we Lwowie 4 ct. 
na prowincyi . Gr 


Numera z poprzednich dni po 10 dt. 


Wszelkie „Doniesienia prywatne” 
jakoto o zaręczynach, ślubach. weselach, 
nabożeństwach żalobnych. pogrzebach, 
wszelkie nekrologi. opisy uczt i zabaw 
prywatnych, wszelkie reklamy dla ba- 
ów. odczytów i koncertów, wszelkie 
apisy skiadek, doniesienia o zgubach lub 
v znalezionych przedmiotach 1 t. d.i t.d 
po 50 centów od wiersza. 


Dziś: + | św. Macieja apost, +| Mełetya arch. | 


Jutro; H | Św. Anastazyi P. 


A Martyniana 


Przegląd polityczny 
Lwów 23 latego 

Ze Wschcdu prayniosły wczorajsza tele- 
gramy dwie wiedomości, godne uwagi, więc 
najpierw tę, że turecka rada ministeryalna po: 
stanowiła rozpocząć wojnę z Głreeyą i nakaznó 
armii, aby wkroczyła do Tassalii, to zaś posta: 
nowienie zależy jeszoz» cd woli sułtana, który 
dotąd jej nie objawił; następnie zaś — że o 
kręta floty międzynarodowej przez dviesięń mi- 
nut bomtardowały obóz grecki pod Kaneą. Tę 
drugą wiaądemcśó uważamy za © wiele zanie; 
waśną od pierwszej, chociaż jest nd niej etekto- 
wniejsra. 

Flota międzyn'rodowa rająła na Krecie 
trzy miasta: Kaneę, Rsthymuao i Kandyę, 
zwaną także Herakleionam. Tam stoją zał: gę 
oddziałki morskiej pie:hety mocarstw i ua | zą- 
dowych budynkach powiawaią flegi sreściu 
wielkich peńs w earopriskich. Przeszło tydzień 
temu komeodanci eskadr rawiadomi'i wodze 
wojsk greckich pułkownika Vassoas, że drisła!- 
ność jego w głębi wyspy nis należy do ich 
kontroli, ale wszelki jego ruch na minsta zaie 
te przez europe,ską piechożę i znajdaojące się 
pod flagami sześciu mocarstw będą uważali ws 
natarczywość , której nie darnją , lesz ;ostąpią 
x całą energią, do jakiej daje im prawe nadane 
przez gabinety, mianowicie pełnomosrictwo postą- 
piów kaidym nagłym wypadkutak, ak admira- 
lowie na wspólnej narodzie nunmaią za dobra. 
A zatem, uprzedzono pu kownika Vassosa, aby 
pomijał punkta zajęte przez mo:arstwa, jedno- 
cześnie zań okazywano jemu i Grekom naj- 
większe względy. I tsk, w sbotę powolono 
wysadzić na wyspę jasroze 700 żołnierzy gre- 
okicb, przepuwezono statki, wiozące żywność, 
posłeno nawe; z okrętów enropsjskich kilka 
naście beczek wino, lekastwa i basdaże do la- 
zaretów greckich. Stanowisko mocarsiw było 
więc jasne i łutwe do poznania z zachowania 
się eskadr zgromadzonych pod Kanrą. Prerez 
wzgląd na króls Jerzego, którego dynastyczni 
krewni, « jeczcze bardziej krowne mają w swej 
mcźnej opiece; i przez wzgląd na to, ża osa: 
tecznie kiedyś Krete będzie wcielona do Głre 
oyi, — postępoweno z greckimi wojskami, kró- 
re się wdariy na turecką dotąd wyspę, z wiel: 
ką pobłażliwością. Może właśnie ta pobłażli- 
wosć rozzachwaliia powstańców greckich, bo 
nie ułsehali ostrzeżenia admirałów, lscz w pią 
tak zdobyli fort turecki Vakolios pod Kancą. a 
potem zaszęli szturmować inn ' fort, już nale- 
żący do obwarowań samej Kansi. jie jest to 
właściwie tort, lecz ruina warownsgo wamku 
z ozasów weneckiego panowania na wyspie, 
zwana „szerwoną basztą”. Tam schronili się 
Taroy, a powstańcy poczęli ich atakować. 
Otóż wówczas sahuezały działa s okrętów eu- 
ropejskich, aby greckich zuchów nauczyć 
miary i taktu. ŚStrzelały oszywiście tylko te 
okręta, które tak stały, że strzelać mogły, więc 
jest to czysty przypadek, iż w kanonadxie 
wsięły udział ać trzy panoerniki augielskie 
żaden ras włoski i francuski; z ich miloze- 
mia nie mośra wnosić o braku solidarności 
między admiraiatri, ani temba*dziej między 
mocarstwami, bo onu z pewnością nie dawały 
spesyalnego rozkazu szbombzrdowania obozu 
greckiego. Uczynili to sami admirałowie na mo: 
cy posiadanych pe!'nomocaictw. 

Inną doniosłość posiada uchwała tureckiej 
rady ministeryalnej. Jeśli pomimo nędzy, de- 
zorganisacyi floty, braku wszystkiego w armii 
i wreszcie przekonania, ih daremus wszelka 
walka dla utrzymania przy sobie Krety, rada 
ministrów postanowiła jednak racząó woiną 
z Greoyą, to widocznie famstyzm muvsłmań: 
ski popycha do tego tak silnie, iż opierać się 
mu jest niebezpiecznie. Zatem może i snitau 
na to się zdecyduje, jeżeli go xie powstrzymają 
wszystkie lub przynajmniej niektóre mocarstwa. 
To jesi jedrna nadziejs, bo 5 tem nie można 
wątpić, iż zgoła żadne mocarstwo nie chce woj- 
ny. Ale jeśli nie możne będzie wstrzymać suł- 
tuna nsprzykład dia'ego, że fale fanatyzmu mu 
zuimańskiego silniej podziałają na niego, niż 
rady mocsrstw, natencza: zacznia się wena 
greokc-tureoka, kióraj dctąd bądź ao bądź nie 
ma. I sama ta wojna, zlokalizowana do walki 
dwóch bavkrutów, zatem do walki króżkiej, nie 
miałaby wielkiego znaczenia, gdyby jednosze- 
śnie nie ;odniosły się wszystkie niebezpieczne 
żywioły albeńskie, mscedeńskie, epirskie, stero- 
serbskie, a pitem i przeróżne mniejszo azyaty- 
okie, zecpatrzone już w broń i nasycone roli- 
gijnemi, nerodowemi i spolecznemi nienawiście- 
mi  Pożer może cgarnąć cułą Turcyę od brze. 
gów Adryatyku do Zstoki Perskisi, rzez'e stam- 
bulskie mogą się powtórzyć na całym cbszarze 
ziem sułtańskich — i to jest właśnie prerspekty. 
wa straszne, bo mocarstwom niepodobna będzie 
patrzeć ns to obojętnie, zacznie się więc pe- 
ryod okupacyjny re wszystkiemi jego niebex- 
pieczeń: twam)i. 

|. Z tego powedu powinny mocarstwś cory- 
oblej uporządkować sprawę kretsńską, aby sa- 
żegnać wojnę grecko-turecką. 


„Mamy przed sobą memoryał poznańskiej 
komisyi kolenizacyjnej o jej działalności w r. 
1896-ym, czyli dziesiątym od powstania tej in- 
atytucyi. Nie chwali się ona pomyślnymi rezul- 
tatami swe] pracy, owszem liczne niepowodze- 
mia i stały deficyt stara się wytłómaczyć wy- 
czerpywaniem się stumilionowego fanduszn, po- 
susznym rokiem, który dał mierze urodzaja, 
chorobami zwierząt domowych, wreszcie ko- 
sztownością różnych robóż melioracyjnych. Ma- 
morysł naturalnie milczy o głównej przyczynie 
niepowodzenia, mianowicie o tem, Że skcya 


„ ekonomiczna, koronie wiąże wyłącznie w celach 
jok 


eksterminacyjnych, nie ‘može dać dobrych eko- 
nomicznych rezultatów, bo żaden urzędnik ko- 


PER 


jmisyi o to nie dbał. 
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[przecież rządowi pruskiemu o wydarsie z rak 
polskich jak najwięcej ziemi, choóby to woale 
nie przyniosło pieniężsego zysku. Tak też ro 
zumieli to urzędnicy komisyi i szowinistyczne 
kruki, które zleciały się na ten żer. Gdzie pań- 
stwo robiło intere: polityczny, tam pachołko- 
wie jego sobie garnęli zyski, aby mieć dosta: 
teczną nagrodę za nieraszczytne posługi. Nie 
jest to więc dla nas Żądną pociechą, że komi- 
nya kolonizacyjna gospodaruje jak bankrut. 
Można i potrzeba wykazywać w sejmie całą 
niemoralność i ekonomiczną niewłaściwość tego 
przedsięwzięcia, ala trzata także dobrze się za- 
stanowić nad skutkami tej roboty da nas. Cały 
obszar w. ks. Poznańskiego wynosi 28.956 kwa- 
dratowych kilometrów, z tego zaś na rzeki, ka: 
nały i jeziora cdpada 830 kw. kil, a na nie- 
użytki około 150 kw. kil, można tatem powie- 
dzieć, że ziemi, która karmi ludność, »najdnje 
się tam okrągło 28.000 kw. kil. Przez lat dzia: 
sięć komisya zakupiła 92.724 haktarów, nadto 
zaś kilka tysięcy hektarów wyrweł z rąk pol- 
skich bank hekatystów, można zatem powie: 
dzieć, że tysiąc kil=metrów kwadratowych, czyli 
dwudziesta'ósma ozę$6 Poznańskiego na zawsze 
wysrła z rąk polstich w ciągu lat dziesięciu. 
Byłoby to jeszeze niestraszne, gdyby jaś przed- 
tem dużo ziemi nie znajdowało się w rękach 
niemieckich. Wedle wykazów pruskiego biura 
statystycznego z r. 1885, Niemcy posiadali w 
Pozneńskiem, licząc już wszystkie grunt, nie- 
tylko rolne, alə także zajęte pod zakłady prze- 
mysłowe i nietylko prywatne, ale również rzą- 
dowe, 38 5°/, zdatnej do uprawy ziemi. Przy: 
puszczamy, że to obliczeni» nie jest zupełnie 
dokładne, bo wiadomn, ża licznych Polaków e 
wangelicznego wyznania, wieszkających gęsto 
w południowo zachodniej części kraja, prusoy 
Btatystycy zwykli zsliczać do narodowości nio- 
miecki sj; do niej takka zaliczają oni każdą oto- 
bę, noszącą niepolskie nazwisko. Zawsze pr:e- 
ciek można bsz przesady powiedzieć, ża trzecia 
część czyli 9 tysiązy kil. kw. ziemi poznańskiej 
była w r. 1885 tym już w rękąch niemieskich. 
Od tego oznsu, przez dzisłaln=ś6 komisyi kolo- 
niza yjnaj i banku baekstysiów, zwiększył się 
ten „pokcjowy zabór” o tysią kilom. kw, a 
satem już tylxo otterech tysięcy kilometrów 
kwadratowych breknje Niemcom do zrównania 
obszaru ieh posiadł: šai z obszarem posiadłości 
polskiej 

Po tej uwadze podajemy kilka ciekawych 
= BH Z meroryaia komisyi kolonizacyj- 
nej Bzekliśmy już, ża ogółam zakupiła ona 
przew lat dziesięć 92.724 h>t. za 56,159 196 me- 
rek, ala w tym czasie wydała ze stumiliono- 
wego funduszu 69,921.789 marek, czyli bez 
mała 70 milionów. Zatem 14 milionów, to zna- 
czy kwotę równą czwartej części pieniędzy wy- 
dvnych na kupno ziemi, przegospodarowa:a. 
Inaczej też byó niə mogło, skoro szma admi- 
nistracya kosztowała 5930332 marek, a do- 
chód ozysty wynosił tylko 1,297.094 m. Do 
tych wydatków administracyjnych nie nalełą 
koszta drenowania łąk, budowy zborów ewen: 
golickich, szkółek, domów dla kolonistów, dróg, 
scieków itd. Rozkolonizowano około 12 tysięcy 
hsktarów, a przeszło 80 tysięey ich zatreyma- 
no we własnej administracyi z powodu braku 
kolonistów. Z tego też powodu nabyto w roku 
1896-ym tylko 3%, tysiąca hektarów, czyli o 4 
tysiące mniej, niż w r. 1890-ym, chociaż cfia- 
rowano komisyi na sprzedaż 81 wiosek i 27 
Kospodwrstw włościańskich, z których-te dóbr 
25 należsło do Polaków, a 56 do Niemoów i 
zagród 18 volskich, niemieckich zaś 9. Komi: 
sya nio kupiła ani jednej zagrody. nabyła zaś 
7 dużych wsi z wolnej ręki. Ogółem nabyła 
przez lat 10 obszarów większych 91.331 hekta- 
rów, m posiadłości włościańskich 1.392 hekt. 
Płaciła za hektar w roku 1895 po 671 marek, 
a w 1836 po 648 marek, przeciętna zaś nena 
ziemi nabytej przez komisyę cd pcczątku wy- 
nosi 606 m. za hektar. Z tego wynika, że zie- 
mia w Poznańskiem podrożała w ostatnim ro- 
ku, musiała zatem dać lepszy dochód niš w la- 
tach poprreduich, bo chcó niezawodnie kapitał 
trochę potaniał, ale nie w takim stosunku, w ja- 
kim podrażała ziemia. Z tego zaś wynika, że 
skarga komisyi na nieurodzaj i zła warunki 
klimatyczne, powiększające koszta produkoyi 
nie tłómaczy niskiego drohodu. Po prostu trwo- 
niono pisniądze; hukatyści żyli z tego interesu 
suto i wygodnie. ; 

Osiedlozo kolonistów 1975 — w tej liczbie 
protestantów 1844, a katolików 131, czyli 14 
razy mniej. & tego wynika, ża rządowi yru- 
skiemu chodzi nietylko o zniemoz*nie. ale także 
o zlutrzonie Poznańskiego. Działalność komisyi 
kolknizacyjnej jest zatem zamaskowanym kul: 
turkampfem, którego oficyalnie się wyparto 
w 1887 roku. Tem się też tłómaczy walka ka- 
tolickiego centrum z zadaniem komisyi koloni- 
zacyjnej i niesłusznie wytykają temu stronni- 
ctwu junkrowie i liberałowie, jakoby broniło 
polskości. 


Mowa posła Abrahamowicza 


wypowiedziana na 15 prsiedzenin Sejmu galicyjsziego 
dnia 13 lutego 1897. 
Wysoka Izbo! 

Nie bez pewnego wahania zgłosiłem się 
do głosu, a to podovas i wskutek mowy posła 
Bernadzikowskiego; podnoszę, nie bez wahania, 
gdyż wiem, ile jeszcza spraw czeka załatwienia, 
a ile Wysoka Izba ma wprost obowiązek za- 
łatwió, i to w czasie, który w żadnym stosunku 
do wielkcści zadania nie stoi i jednem słowem 
skąpo i niedostatecznie wtym roku mamy wy- 
mierzony. Wiem niemniej i to, że niewolno 
wprost poszczególnym mówcom w danych oko- 
licznościach nadużywać cierpliwości Wysokiej 
Izby, a zwłaszcza dostojnega marszałka, który, 


Przedowszystkism suło 
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objąć myślą wszystkie sprawy i czuwać nad |k'óremu w tej Izbie nieustające skargi pcdno: kraju. A uczyziliśmy to dobrowolnie i po- 


tem, żeby załatwione zostały. 

A mimo to, mając w świeżej pamięci dys- 
kusyę wczorajszą, w formie poważną, w treści 
rzaczową, przytem stateczną i spokojną, a po- 
nad to niszmiernie ważną i douiosłą, przysze- 
dleom — zwłaszeza podczas mowy posia Berna- 
drikowskiego — do przekonania, ża wianiśmy 
krajowi, winniśmy temu wszystkiemu, Go dziś 
tak żywo szerokie masy iudności zajmuje i po: 
rusza, nie szoządzić słów prawdy i wyjaśnień. 


A więc pochwalić i uznać, co dobre i zdrowe, 
lecz niemniej potępió, co złe lub chorobliwa, 
bez względu na stanawisko poszszególnych 
stronniożw lub frakoyi w toj Wysokiej lebie. 
I dlatego pozwoli mi Wysoka Izba, ża w pier- 
wszym rzędnie wyrażę posłowi Bernadzikow- 
skiemu, jako jednemu z najmłodszych członków 
tej Wysokiej Izby, uznanie i podziękowanie, że 
w wywodach swoich zachował ten poważny 
ton, który stał się tradycyą i cechą tej Wyo 
kiej Izby, wyróżnia ją i podnosi, a budzi za- 
iste dumę, gdy obrady jej rorównemy z cb 
radami innych ciał i par'amentów nie wyłączą 
jąc nawet parlamentu austryackiego. (Brawą.) 

Przykro mi jednak, że nio mogę zwrócić 
się z podobnem podziękowsniem do posła koło- 
myjskiego p. Okuniewakiego. Poseł Okuniewski 
— jak to wielu z Panów przyznać musi — pro- 
wadzi politykę ściśle purtyzancką, rzekłbym: na 
własną ręką. 

On ma swój własny program, specyslną 
swą metodę, właściwe awe środki, działa więc 
jako partyzant, który z niczem 1 z nikim ra- 
chować się nie potrzebuje, mając w tej Wyso- 
kiej Izbie i to niezawsze u boku swego jedynie 
dwósh kolegów. Nie dziw wię”, że ozęsto bywa 
w tem położenin, w jakiem znajdował się ów 

| "yGarz średniowieczny, który nienstannia ma- 
chając orężem, najczęściej sam siebie ranił. 

Zrozumiecia też,: szanowni Panowie, gdy 
nie pójdę za wywodami wszystkimi posła Oku- 
niewskiego; w szczególn”ści nia będę tak, jak 
on to czynił, zaglądał do skarhonki, w którą 
wrnncauy bywa erosy na kościół lub cerkiaw, 
by następnia wedle wys?koświ ofiar padłych z 
ręki polskiej lub ruskiej wysnuwać krzywdę 1 
podnosić skargi; nie będę polemizował z nim 
co do trafaosoi porównań, których nie wahał się 
zrobić pomiędzy torhowią a Wawelem (prsał 
dr. Okuniewski: Tak nie było!); lecz po- 
zwolę sobie powiedwieć, że wyniosłam jedno 
Silne wrażenie z jego przemówienia, mianowi- 
cio, -i wedie pojęj „rosła Okuniewskiago do- 
brym, a więc szczerym Husnem może być tylko 
ten, który stale a ciągie walczy, choóby gelem 
tej walki była walka dla walki. Jakoż odważył 
on się—a wyznaję, że odwagi tej ani nie podzi- 


e ani mu jej zazdrosyczę — wszystkim in- 


nym Rusinom, zasiadającym w taj Wysokiej 
Izbie, którzy zupełnie innymi rezultatami a pe- 
wnie dodatniejszymi przed narodem swoim wy: 
legitymować się mogą, niż ci, którzy wiedzeni 
memiętnością, przez walkę dla walki zuprze- 
paszozali żywotne interesa kraju — oświadczyć, 
że on w tej Izbie zasiadających Rusinów nie 
uwgta ze repre”entantów narodu ruskiego i za 
takich vzneó ich nie raczy. Innemi słowy, że 
reprezentantem narodu ruskiego jest wyłącznie 
p. Okuniewski. 
(P dr Okuniewski: Tak nie było.) 
Zaprawdę, byłby to zarzut nader niężki, 
gdyby go nie łagedziła i mie sprowadzała do 
włeściwego rnaczenia osobistość samego oskar: 
życiels. Rozpatrzmy się jednak, szanowni Pa- 
nowie, w razultatach, które dały czyny tych 
raprezeniantów narodu ruskiego, którzy w tej 
Wysosziej Izbie i wszędzie, gdzie ku temu zna 
lazła się sposobarśćó, stałą prowadziii walkę 
Wtem względzie rozporządzamy bogatym 
materyałem faktami, które dziś jaż mają zns- 
|ozenie historyczne, a pouczają o przeszłości i 
"dają zarazem wskazówki na przyszłość. 

Gdy w roku 1873 naruszono samowolnie 
prawa sejmów krajowych, wprowadzając bez: 
pośrednie wybory do Rady państwa, a stronni- 
etwo oentrelistyczne — podówozas nader silne — 
jako cel polityki państwowej , postawiło oen- 
tralizowanie władzy w swym ręku stronniczym, 
wówczas z wprowadzonych bezpośr-dnich wybo- 
rów wyszło 17 Rusinów z kategoryi tych, któ- 
rych hasłem walka, ohoóby z największą krzy- 
wdą kraju. A ponieważ nic tak bardzo nie 
zbliża i niałączy, jak wspólny przeciwnik, więe 
naturelnym zbiegiem rzeczy znaleźli sią ci pa- 
nowie reprezentenci narodu ruskiego u boku 
lewicy niemieckiej, z którą wspólnie i stale 
zwalczali wszelką działalność reprezentacyi pol 
skiej. I upłynęło sześć lst ciężkich i bezowo- 
onych, a lat tych sześć przekonało szerokie 
warstwy ludności, do jakich rezultatów docha- 
dzi się walką; do jakiego stanu doprowadza się 
kraj, gdy walka dla walki, a nie interes kraju 
przewcdniczy działaniu, 

Otóż, pozwólcie Panowie, ażebym cofnął 
się w przeszłość i wykazał, co tych 17 walczą- 
oych rycerzy wyniosło z Rady państwa. Jak 
rzeklem, wspierając ciągls lewicę niemiecką, 
doprowadrili ci sprzymiarseńcy cen'ralizmu do 
tego, że w ciągu lat 1873 — 1879 prócz budan- 
wy niewielkiej przestrzeni kolsi w Galioyi. 
a mianowicie przestrzeni Tarnów - Leluchów o 
znaczeniu przeważvie czysto strategicznem.—bn- 
dowy kolei, która w domiar niejako była — cd- 
czepnem, za równocześnie do dyspozycyi Rzą- 
du uchwalonych, dla wspiarania skrachowanych 
bazków 30 milionów złr. — prócz więc tej ko- 
lei, ani pół kilometra kolei nie wybudowano 
więcej w kraju, natomiast w tym okresie orasu 
zawarto układ handlowy z Rumunią, który na- 
szą produkcyę krajową niszczył 1 podkopał i to 
w czasie, w którym wskutek pomyślnych kon- 
junktur handlowych, nasze rolnietwo podnieść 
i silnie rozwinąć się mogło. Na ów to czas 
przypada nie mniej owa zbyt znane eksploato- 
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Prenumerata 3 przesyłką pocztowa wynos: 

w kraju i w Anntryi miesięcznie 1 zł. 10 et. 

w Niamczech R | ga O 2, 

w innych państwach 4 PBH Ka 

Za zmianą adresu dopłaca sis 230 et. 

Opiate należy uiścić rowmvesnie 
7 żądaniem zmiany ayran. 


Cen; sgłoszeń: Zwyczajne owłosienia 
na czwastaj stronicy 

Wiera: pelitowy albo jeeo miejsce . . 

w .,Drobnych ogłossemach''* za każde 
słowo ŁHustym petitem po . . s à 

tłustym garmondem po 

Korespondencye prywatna za każde slowa 

tlustęm petitem po 


Nadesłane na trzeciej stroniey: 
Ogluszenia , wiersz pełitowy alba jero miejace 30 ot. 
Remamy 20 ct. | Nekrologia 2a ot. 
Ochszenia do Prsegladu przyjmuje „BIURO 
DZIENNIKÓW ' al. Karola Ludwika |. 9. 

Ogieszenia nad przegiądam politycznym 30 at. 
Od wieraza 
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RZom”„ niestety, zawsze bsz rezultatu. A kiedy 
roprezentacya kraju tego domagał» się nadania 
zsawy przeciw liehwia, wiedząc, jak lichwa ta 
niszczy lud wiejski, sojusznicy owych 17 wiecznie 
waiczących Rusinów, czynili te! del-gacyi 1ra- 
wet i co do tej ustawy największe trudnośri, 
chociaż roazchodziło sią jedyxie o nadanie jej 
dla Galicyi. 

A jakimże był ostateczny re'ultat tej akcyi 
politycznej, oto, że ravrezentacya kraju powo- 
oila w roka 1879 z Wiednia pod grazźbą pod- 
niesienia podatku grantow go w Galicyi o 27, 
miliona złr. rocznis, i to g'ównio z tej ozęści 
krajn, którą zamieszkają praeważnia Rusini. 

l zamiary te sojuszników owych 17 Rasi- 
nów byłyby d'is faktem dokonanym, gdyby 
kraj nie był sę ockcął i przy wyborach w ro- 
ku 1879 nie wyparł się wprost zastępców, któ 
rzy wiedzeni nienawiścią də Polaków, wręcz 
cały kraj do ruiny prowadzili, — gdyby nastę- 
pnie nie został był ministrom skarbu czł*nsk 
tej Izby Dr. Dunzjawski, mąż niezwysłei mia- 
ry, który swoją energią nłamał te zapędy ca- 
molubnysh dok'rynerów niemieckich. (Brawo!) 

Jakim atoli rezultatem dzielą się z nami 
owi Rusini, którysh p Okuniewski odsądził od 
uprawnienia do zastępowania interesów reskich 
opzwiem jesznza. 

Przejdę jednak teraz do wywodów p. Ber- 
nadzikowskiego, do słów, które tehuęły wpra- 
wdrie dobrą wolą, oscylowały jedaax remini- 
scenoyami owej prasy, która woisnąwszy się 
pomiędzy lud z pewnością dobru jego nie słaży. 

A więc etkonstatował p Bsrnadzikowski, 
że tegoroczna działalność Wysokiego Sejmu 
złagodziła do pewnej miary nsposobiania, z ia- 
kiem wchodzili p:słowie do jego partyi nals- 
żący w roku ubiegłyna do tej Wysokiej Izby. 

W ayczególności styszeliśmy z ust p. Ber- 
n.drikowskiego, że spsłniliśmy jsdzn x głó: 
wnyeh postulatów włościańskich, a to, zmienia 
jąc ustawę drogową. 

A z mej strony dodam: i chątnie i łatwa 
i niemal jednomyś'nie, lecs śmiem twierdzić 
nie z motywów, która kierowały posłem prze- 
myskim, a z którymi ja osobiście wręcz nie 
zgadzam się, gdyż rdaniem mojem, o ile obo- 
wiązkiem jest ustawodawcy liszyć się z każdo- 
czesnem usposobieniam ludności, o tyleż nie 
może być on w postanowieniach swych bez- 
względnie uległym xzmieniującym się prądom. 

Przechodząc do sprawy ustawy drogowej, 
mauezę przedawszystki«m dotknąć różnicy w ocę: 
niarig jej monozenie tu, w przaciwstawieniu do 
tego, 00 o niej prawicna na wiecach i wytodia 
dzeniach ludowych. Ilustracyą wyraowną tych 
różnie było przemówienie p. Wójcika, który 
lubi mówić to, co myśli, a przyznał, że wsku- 
tek nowej ustawy drogowaj, obszary dworskie 
nie ponpi”są znaoczniejszsgo obciążenia, a jedy- 
nie doznają pewnej uigi w dotychczasowem 
oboiążeniu ubożsi włośsianie. ` 

Zwracam tu uwagę posła Wójcika na do- 
świedczsnia z życia podatkowego, które uczy, 
że przy podatkach, zwłaszcza rzeczowych, bet: 
względna sprawiedliwość jest owym nia do 
urzeczywistnienia ideałam. Czyż biedny wło- 
ścianin nie płaci dziś od nędznej chaty tego 
samego podatku, który uiszcza obok mieszkający 
zamożny włościanin. 

I dlatego to Rady powiatowe świadome 
swych zadań pomimo jadnolitei i równej pre- 
stacyi — uwslniały częściowo, a nie rządko i 
całkiem od niej uk'gą ludność. 

A ieraz przejdę do dania odpewiedzi, dle- 
czego tak łutwo nową nsiawę drogową prsy- 
jęliśmy. Oto nie dlatego, że dzisiejsza jest 
wręcz niesprawiedliwą lob, że to wszystko co 
o miej jako mniej obciążającej obszary dwor- 
shich mówiono było prawdą; © nie, i jeszcze 
raz mie, panowie! 

Ushwaliliśmy nową ustawę. bo upadł 
skrtupuł, odpadły obawy, któremiśmy się zawsze 
kierowali przy oboiążanin dodatkami włościan 
naszych. A odpadły te skrupały i obawy, 
akero posłowie włościanie oświadczyli nam, że 
zgadzają się na obsiążenie ludności nowym 79, 
dodatkiem a ozynią to z wolą swoich wybor- 
ców. Otrzymaliśmy więa absolutoryum. in- 
nym razie nie byltbpkmy się może na to od- 
ważyli — przypominam tu tylko, jaka walka 
toszyła się w tej Wys. Izbie, gdy okedziło o 
pedwyższenie o 1 ct dodatków do podatków. 
Ze nowa ustawa drogowa może się znacznie 
przyczynić do poprawy komnunikacy: kady 
jest o tem przekonany, kto z doświaderenia 
wie, czem był dotąd ów tak zwany szarwark. 
Z rozprawy drogowej odniosłsm jaszeza dwa 
wrażenia, o których przemilszeć nie mogę; 
pierwsze ponsza jak łatwo agitacyą nieuczoiwą 
zwłaszcza pośród ludneś :i nieoświeconej deptać 
da się prawda, drugiem, Że między nami za- 
wsze łatwo może przyjść do porozumienia, 
skoro rozdzielać mas nie będą owi pośrednicy, 
którzy lud nasz jątrzyó i podburzać uważają 
za swe rzemiosło. 

Wierzajcie mi Panowie, a mówię to jako 
długoletni poseł ehłopski mam to głębokie prze 
konanie, że nie będzie Səjmu ohośby nie- 
wiem ilu chłopów w nim zasiadło, któryby 
bardziej nosił piętno chłopskiego Sejmu 
jak nasze Sejmy ostatnie. Dłów odnię to zaraz. 

Kiedy rozchodziło się © załatwienie spra- 
wy propinacyinej mieli tu konserwatyści tak 
znaczną większość, 'że nie potrzebowali się 
troszezyć o jakąkolwiek opCzycyę. A pomimo 
to ta większość obszarników uchwaliła, śe po- 
zostałość z fanduszu propinaoyjnego ma przejść 
na własność kraju. A będą to znaczne mi- 
liony, które dsarowaliśmy krajowi pomimo, że 
odnośny projekt rządowy postanawiał, że */ 
tych pozostałości i zysków mają po upływie 
amortyzacyi obligów propinacyjnych, tworzyć 
dalsze wynagrodzenie dla uprawnionych a tylko 
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mimo, że Sejm bukowiński zastosował się do 
propozycyi rządu. . 

Pizy raformie oplat szkolnych prześci- 
gnęliśmy wszystkie inve kraje uwalnisjąc “lo. 
soian od taks szkolnych, które w innych kre- 
jach jesscze ciągle istn'eją i dzielą się z n mi 
ciężarami szkolnymi. 

Dlatego bolesnem jest, jeśli pośred cb- 
cych powataje poseł polski, który zajmując się 
szzolaietwem w biurach Namiestniotwa bynaj- 
mniej nie zostawł po sebie wdziączasj pa- 
mięci — i rzuca oskarżenia na Sojm, na lego 
więkazość, apelując o pomoc do tych, którzy z 
zawiścią patrzą na znsszsnie Polaków w Au- 
stryi i z pewnością mowis polskiej nie syprzy- 
jają — On to w swojsm zaślepieniu ssronni- 
czym nie wahał się staaąć jako obrońca szkol- 
niotwa, zapominając 30 ono me mu do zewdzię- 
czenia. A mówił tak, jakby nie pochedrił z 
kraju, tsk jakby tan biedny kraj w 30 l-tach 
mógł to zrobić oo inne kraje mają do za- 
wdzięczania wiekowej pracy. d 

Nie wabałam się tok przy piorwszs) spo- 
sobn ści powiedzieć p. ministrowi oświaty, że 
jeśli nie dostaniemy pomscy zə strony peń* 
stwa, to pomimo ofiarności kraju i gmin i po 
30 latach kilkaset gmin będzie w Galicyi po- 
zbawionych szkoły. 

(Glosy: Tak jest I) : 

Kto zna kraj wie o tem dobrze, ża mamy 
wiele tak ubogich gmin, które nie byłyby w 
stanie pokryć nawat wydatków na potrzeby lo- 
kalne szkoły, nie mówiąc już o jej badowie lub 
płacy nanczyciela. 

A jako przykład tego sanu rzeczy przy” 
taczam następujący fakt. 

Kiedy inspsktor szkolny lwowski nsiło- 
wał wzzystkis gminy powiatu lwowskiego up?* 
sażyć w szkoły, musiano w małej w.03%8 Lu- 
bilanse nałożyć na mieszkańaów 6009/, dodatku 
do połatków stałych. Wtedy Rada powiatowa 
lwowsk» zaprotestowała przeciw taj akoyi, wy” 
ch: dząc jak mniemam z ałusznego zapatrywa- 
nie, ka szkslniotwą ludowego nizpodobnarzzwi' 
jad kosztem wiodącym wyrost do zaspełaego 
uzbożenia lvdt I dlatago to panowie kto wy- 
daja sąd o postąpie szkolnictwa ladowege w 
kraje naszym, nie licząc się z jugo środkami 
materyalnymi, z teg» mówi albo ignorsnoja, 
lab tok zła wola. 

P. Bernadzikowski nie ogzaniezył się ne 
Sajmie, ale też pojechał da Wisdaia do nesxaj 
delegavyi i uznał za stusyowne w sposó” wprAa- 
wdzie niejasny i nieotwarty, wyrazić się jednak 
o niej ziszbyt poshlebnie. -Gdy go alnakałem, 
przypomnieł mi sią mój psczoiwy proboszcz 
x Siemianówki, który ozto kiedy wrscałem 
z prac parlartieniarnych wiedsńskich, zagady- 
wał mnie w tən sposób: „A ijaż t» dz ękuję 
panom za to, Goś ie zrobili w Wiedaiu“. Za- 
stanowiwszy się nad tem, zzpyćałaa go: „Ory 
reż ks proboszez nis czytuje Kurysra lwowskie 

e?" — „A, tak!“ — brzmiała odoowiedź. — 
Jeśli tak, to jas rozumiem niezadowolenie 
ks. proboszozs. Radzę jedn:k zamiast Kuryśra, 
ezytaó Dziennik Polski lab Gazetę Naredową, a 
wtedy m pewnością osądzi ksiądz proboszcz ima- 
czej haszą pracę”. 

Jakoż rzeczywiście x zmianą dziennika, 
nastąpiła i zmians w zupatrywanin. Otóż p. 
Beruadzikowski tak samo jak chwiiowse mój 
probo?szez, porostaje pod wrażeniem toj lektu- 
ry, która sią rozszerza w szerokich war:twach 
ludu (Gov: bardzo dobrze) fałszując prawdę, i 
metodyoznie działając przeciw deiegacyi i po- 
rządrowi społecznemu. 

D'atege pozwólcie panowie, bym poinfor» 
mowal na podźawis dokumentów posłów wło- 
šian o G6zynnościach delegaeyi polskiej — 
zwłaszcza, o ile dotyszy ona ieh spraw. A tu 
muszę przedewszystkiem oświadczyć, iż niepo- 
dzielam zdana niejednokrotnie w tej Izbie wy- 
powiedzianego, jakoby NSsjm krajowy mógł 
wszystkie potrzeby kraja spełnić, a rozwój i 
podniesienie kraju tego speszywało w wła: 
snym ręku naszym. Tak nie jest panowie, ba, 
co więcej, byłoby błędsm utrzymywać kra) 
w tem mniemaniu. 3 

A ohceiaż x pewnością zaliczam się do 
tych, którzy w sarmopomeocy upatrują najsilniej- 
szą dźwignię rozwoju i poprawy stosunków w 
krajn, to mimo to nie wolno nem zapominać, 
ik nie memy ani samofdzielneści ekouomioznej, 
ani finausowej, ani — do pewnej iaiary polity- 
ocznej, i że stąd każdoezesne gospodarstwo pań- 
stwowe i jego Kierunek polityszny oddziaływa 
i oddziaływać musi na nasz» stosunki, bo pe 
prostu nie możemy działać z swobodą sejmu 
węgierskiego. f „4 > 

I dlatego to właśnie, żs rozwój stosunków 
naszych jest w znacznej części zawisłym od 
Wiednia, nie soke kraj w interesie własnym 
patrzeć ob”ją'nie na to, kto będzie przedsta- 
wicielem i rzeczuikiem spraw jago w Wiedniu. 

A nie wystarcza tu dobra jedynie woia, 
lub nawet gorąca miłośó kraju, gdyż na tej 
arenie państwowej, ehcąa dodatnio działać, po- 
trzeba praedews :ystlriem szerokiej i głębokiej 
wiedzy, znajomości stosunków całego państwa, 
słowem, tej wysokiej inteligeneyi, której szęsto 
nie może nawet złamać brutalne siła większo- 
ści. (Brawo). . 

Przechodzę ido spraw, któremi my za]mo- 
waliśwy się, a których wyliczenie jeżeli nie 
dla ogóła, to jak z pewnością dla posłów wle- 
ścisńs cich jest nade” potrzebne. [ rzedowszyst- 
kiem jeduak pozwólcie mi panowie odczytać 
obinię, jaką mają o nas nasi pia wróg w 
Wiedniu. P. Doetz, jeden s przyjaciół polity- 
cznych p. Lewakowskiego, który mu wszystkie 
wnioski podpisuje (wesołośń) — przemawia 0 
kraju naszym w ten sposób (g oryginału nie- 
mieckiego czytać będę po polsku, gdyż mussę 
przypuszczać, że posłowie włościanie — przy- 
najmniej nie wszyscy rozumieją po niemiecku) 
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łącznie budują się koleje kosztem państwa ? | dniu, słowem wciągniętaby była została wszel- 


Odpowiedź krótka: Galicys. Który krej. jest 
ten, w którym regulują wszystkie rzeki ko: 
sztem państwa ? — Galicya.-- Który to kraj, 
który państwu nie nie daje, a od państwa wie- 
le bierze? — Galicya.— Który to kraj, które- 
mu darowano 105 milionów? Głalicya*, 

A osy wiecie panowie, co to za podara- 
nek? Oto kiedy Najjaśniejszy Pan w swej la- 
sda darował pańszczyznę, a uczynił to w myśl 
żądań podnoszonych przez obywatelstwo w tak 
zwanych sejmach postałątowych, wtedy orzekł 
jednosześnie, że wynagrodzenie za zniasione 
poddaństwo, otrzymać mają uprawnieni z skar- 
bu państwa. 

W lat kilka później nieprzyjaciele nasi 
nie wahali się ów wyraźny dar mcnarchy, us- 
zwać zaliczką Sprawa, zrobiona w ten sposób 
sporną, ciągnąła się lat wiete. 

Przyszło naresxcie do jej rozwiązania — 
a wówozas to przyjaciele polityszni owych Ra- 
sinów 17 z r. 1873 domagali się wprost nało 
żenia na kraj nowych kilkudsiesięciu milionów. 

Większość Izby, dzięki niemałym zasłu- 
gom delegacyi polskiej — nie dopuściła do tej 
krzywdy, którą przyjaciel polityczny pana Lə- 
wakowskiego nazwał wprost darowizną. 

Dalej mówi pan Doetz tak: „jeżeli kto 
rządzi w tej Izbie, jeżeli kto wyzyskuje pań- 
stwo, so ist das der Polenolab". Tak przyjaciel p. 
Lewakowskiego mówi o nar. Swiadestwo to 
ohoć przesadzone co do treści, jednak nie jest 
tak złe. (Brawo) 

Przechodzę teraz do poszczagólnych spraw: 
Jedną z pierwszych czynneśsi naszych było 
obniżenie prowiryi od zaległości podatkowej, a 
nigdzie tyle tych prowizyi nie płacą jak wła- 
śnie u nas. Obniżenie to jest bardzo znaczne, 
a kto tą sprawę referował ? 

(Glosy: Abrahamowicz). 

_ Przypatremy się terav budowie kolei w 
kraju w ubiegłem sześcioleciu a zobaczymy, 


ka zmiana stosunków, pizemawiająca na korzyść 
kraju naszego. 

Jedną przeto z najtrudniejszych spraw 
była wlaśnie sprawa tsj rowizyi podatku grun- 
towego r myślą na zmienione stosunki kra- 
jowe. A dlaczego ? — Bośmy byli w tej spra- 
wie odosobnieni, prócz bowiem sprzymierzeń 
ców z Bukowiny, nikt nie był z nami, a wszys- 
cy jawnie lub cicho, przasiw mem. A prze- 
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pozostawać z niem w łączności , jakże to Ko-iPowtóre banki tak samo nie mają gotówki — 


ło polskie sajmowe rovstrzygnęło spór pomię- | 
dzy ó p. Hamsn»rem a Kołem polskiem w 
Wiednia ? 


tylko kradyt. Piękny to byłby zarząd a 


| któryby kilkanaście milionów miał w swych 
| kasach zawsze w gotówce do dyspozycyi! Niach' 


Spór był długi, lesz wyrok krótki i stą- | że więc i pocztowa kaw oszczędności stworzy 
nowczy. Powołano się na postanowienie Kon-|sobie mośwaśó znoszenia się z komitentami, 


stytucyi 3-go maja, która jako droga spuścizna 
w sercu każdego Polaka żyć winna, i powie- 
dziano: „interes narodowy wówczas tylko sku- 
tacznia będzie broniony, jażeli we wszystkich 
sprawach maiejszość podda się woli i zdaniu 


ciek odwołuję się na Świadeciwo członka ko: | większości. (Brawo). 


misyi krajowej, dla rewizyi podatku grunto- 
wego włościanina Kramarezyka. Wyszliśmy 
z tej trudnej sprawy obronną ręką a to dla- 
tego, bo najpierw podatku nam jak zamie- 
rzano nie podniosą, ba co więcej, uwzględnio- 
ns zostaną te wszystkie nieprawidłowości i 


przeciążenia, na które przus lat 15 podno- 
szono skargi. — Przepraszam, ale nissh p. 


Okaniewski uwierzy, że nie szukam rekla- 
my lub rozgłosu, jako poseł chłopski , je- 
stem szsrego*cem w łonie Koła polskiego (bra- 
wo), i to ao robiłam, robiłem z woli i rozka- 
zu Koła. 

Przypatrzcis się Panowie ustawie © rewi- 
zyi podatku gruntowego, któ a jest dzisiaj prze- 
prowadzoną i przeczytajcie ten wniosek i datę, 
kiedy wniosek  Abrahamowicza był posta- 
wiony i porównajcie jadno z drugie , a prze- 
konacie się, Że ustawa o rawizyi podatku 
gruntowego jest wiernem rozwinięciem tego 
wniosku, a wniosok ma datę 3 maja 1895 r. 
(Zwracając się do posłów włościaa — Sred- 
niawskiego i Wójcika): Mogą panom dać ta 
wszystkie akta i dokumenta, bo mogą wam 
być potrzebne. Dia Was zresztą ja tu przynio- 
słem. (Wesołość). 

Otóż powiedziano na jadnym z tych nie- 
rzadkich wieców, że to także zasługa stron- 
nictwa ludowego. W ten sposób działając, 
macna wprost ugiąć sią pod zasłazami. 

A teraz prz .jdę do tego, so Franonzi na- 


że stanęła kolej z Helicza do Tarnopola z od-|zywają „pióca de resistance" to jest do refor- 


nogami do Brzeżan i Chodorowa. 
uchwaliliśimy także budowę kolai z Chodorowa 
do Stryja. Powiadają, że ta ostatnia ma zna- 
czenie ściśle strategiczne. Nie przeczę, ale jest 
ona cokolwiekbądź pewnem dobrodziejstwem 
dla okolicy. Częściowo stanęła jnż, a częścio- 
wo buduje się kolej, przeciw której nawet ze 
stanowiska strategicznego występowano — to 
jest tak zwana kolej podolska wiodąca z Tar- 
nopola aż do Dniest:n. A kolej ta właśnie, me- 
JĄCA znaczenie śniśle ekonomiczne, przecina 
okolicę zemiesrkałą przeważnis przez Rusinów. 
Kolej ze Stanisławosa do Woronienki 
= jest saile strategiczną, ale cokolwisk- 
ądź przyniosła ona już do dziś tej ckoliay, 


Niedawno | my podatkowej. 


Kiedy reforma ta weszła na porządek 
dzienny Izby wiedeńskiej, uznało Koło polskie 
za stosowne wysłać mowcę, który postawił wa- 
runki, god którymi Koło polskis jest akłonne 
przystąpić do tego wielkiego dzieła. 

I cóż ten mowca powiedajał? Przede- 
wszystkiem rzekł, że my przystępujemy do re- 
formy ogólnych pedatków, ale pod warunkiem 
i zastrzeżeniem, że przy tej reformie nie będzie 
zapomnianem to, co dotąd było pomijane, mią- 
nowicie autonomiczna część administracyi pań- 
stwowej, która zdan em Koła polskiego wypeł- 
nią jedynie obowiązki państwa. Zə więc refor- 
ma podatkowa musi być tak przeprowadzona, 


przez którą przechcdzi, niemałe korzyści. Na jażeby fandusze potrzebne na utrzymanie samo- 


zachodzie stanęła znów ważna kolej Jasło-Rze- 
szów. A wszystko to zrobiono w ciągu lat 
sześciu dla kraju. Te jest w owym okresie, w 
któ najbardziej na zgromadzeniach ludo- 
wych krytykowano delegacyę polską. 
Niedawno mówiono ta o znaczeniu soli 


rządu krajowego, znalazły w niej pewna po- 
krycie. 

Drugim warunkiem przez Koło polskie 
postawionym było to, ażeby obłożyć podatkiem 
tyek, którzy dotąd nie, lub bardzo mało płacą, 
a natomiast obniżyć dzisiejsze podatki uboższym 


bydięcaj, a czyimż postuletem ciągłym byłą ta |lub przeciążonym. 


sól, czy nie Koła polskiego ? 
Oorocznie wchodzą petycye gmin do Sej- 


mu o przyjęcie na kraj kosztów leczenia za j|ników po wejśsiu tej ustawy w życia będtie | 


| 


|rok do gminy a nieznanych w niej, 


I jakiś rezultat był tej akcyi ? Oto ten, że 
oały stan uboższych rzemieślników i rękodzlei- 


częściowo zupełnie wolnym od podatków, a 


tórzy leczyli się w empitalach w Wiednia. Pe- i zwłaszcza odnosi się to do rękodzielników wiej- 
szcie, ba nawet Buka eszcie. Temu złemu za- | skich. W regule będą oni przeciętnie o '|; mniej 
radziło się przez uchwalenie ussawy o swoj-| podatku płacić, miś dotąd wszyscy biedni ręko- 
Szazyśnie, którą bez naszej pomocy nie byłaby | dzielnicy opłacają. A dalej wychodząc z rało- 
do skntkn przyszła, bo reprezentanci wielzich i żenia, 49 joáoli w któtem społeczeństwie, to w 


miast byli jej wręcz nisprzychylni. 

Idę dalsej: Na jednym x wieców jeden 
z najznakomitssych komiwojażerów zamącania 
prawdy powiedział, ża dokonana zmiano usta- 
wy państwowej o konkureneyi kościslnej, któ- 
rej włościanie tak gorąco domagali sią, to za- 
sluga stronnictwa ludowego. Tymczasem nie 
było jeszcze ani stronnictwa, ani klubu ludo- 
wego, gdy 6. p. ks. Runxka postawił wniosek, 
któryśmy podpisali a to 23 marca 1886 r. o 
rozłożenie konknrencyi tej tak, jak dgis mocą 
nowej ustawy została rozłożoną. Sprzeciwiał 
się wówczas temu żądaniu rząd, stale także 
większość Izby i potrzeba było dopiero, by mi- 
mistrem oświaty został Polak, który swą powa- 
gą przeprowadził tę ustawą. 
jest). Tymozasem akt ten doniosły nazywa się 
zasługą rachu ludowego wedle p. Stapińskiego. 

W tən sposób xnanipulując prawdą, la- 
two zaprawdę byó przyjacielem ludu. Niejedno- 
kroinie poruszono w tej Isbie ciężkie skargi 
na to, że gospodarze w razie klęsk elementar- 
nych muszą opłacać podatki z parcel grunto- 
wych właśnie klęską tą dotkniętych, skoro 
klęską tą była posncha lab sloty, robactwo 
lub myszy. Zwłaszcza we wzchodniej ozęści 
kraju skargi na szkody zzządzone przsz mysry 
były niemal stałe. Otóż wydaliśmy ustawę u- 
wzglądniającą te skargi, za którą Kołu i spra- 
wozdawoy wszyscy dziękowali — a kto był 
sprawozdaweą ? 


naszem za pomocą stowarzyszeń mośną spełniać 
te wielkie zadania, które przed nami sto;ą, sta- 


raliśmy się o to, żaby wszelkia stowarzyszenia | 


zarobkowe i gospodarcze, która dziś są narażo- 
ne ną nieustające scyknny podatkowa, a często 
niezmierzie są obciążane, uwolnić od szykan i 
ciężarów podatkowych, a więc by były posta- 
wione tak, by każdy mógł o mioh powiedzieć, 
że państwo jo wspiera, a nie tamuje ich cayn- 
ności. 

A terez przejdę de włościen. Postaraliśmy 
się. że każdy włościanin % dnism 1 stycznia 
1898, otrzyma 10 a może 10 pret opustu w po- 
datku gruntowym, a 12!/, prot. w podaiku do- 
mowo-klasowym. To zrobiliśmy dia klas uboż- 


(Brawo — tak | szych. A teras ciekewem jest pytanie cośmy 


zrobili dla obsearników ? (Wesołość). 
Oto przywieźiiśmy sobia podatek osebiato- 
dochodowy. podatek najbardziej przykry, bo 


Wyrokowi temu poddał się taż do keńca 
życia swego $. p. Hansner. Na zakończenie jzsz- 
cza jedno tylko słowo, Wiem dobrze, $ə naj- 
większymi przeciwnikami solidnraeści Koła 
polskiego , są pewni a dość znani przewódzoy 
rucha ludowego. 

Stanowisko ich pojmują i rozumiem, cho- 
ciaż tsk samo jo potępiam. Ci ludzie się boją, 
a słusznie, że jak wejdą ci, nad którymi się 
omi opiekują, do Koła polskiego to wystarczy 
jeden tydzień na to, aby się przekonzli, Że 
wazystko to ce im mówiono o Kole polskiem, 
było jednem słowem niegodziwą intrygą lub 
fałszem. (Brawa i oklaski. Mówca odbisrw lioz- 
ne gratulacye). . 


Korespondencya. 


Wiedeń 18 lutego. 


Wszystko zajęte tylko Grecyą. Trudno 
rozmówió się z kimkolwiek bez zahsczonia o 
awanturę kreteńską. „Gdybym był dyplomatą 
greckim — powiada mi jeden wnany „u afo- 
rzysta — zawarłbym w taj chwili pokój z Tar- 
cyą, a zsiązawszy się z pierwszerzędnemi do- 
mami handlowemi w Europie. zarobiłbym na 
tym pokoju więcej, nié esła Kreta warts“. Za 
stanowiska czysto finansowsgo nie jest to po- 
wiadzenis woale paradoksem. Giełdy europej: 
skie «traciły z pewnościę w ostatnich kilka 
dniach więcej, niż caly dług państwowy Gre- 
eyi wynosi (800—900 milionów franków!) Ma- 
jąc pewność, $s osła awantnro kreteńska skoń- 
czy się na nicxsm, ca w pierwszym rredzie 
od samej Grecyi zawisło, można było zbierać 
sprzedawana za bezcen walory i łatnó miliono- 
wemi zarobkami dziury greckiej budowy eko- 
nomicznej. Polityka nie zax jednak takich środ- 
ków. Prued wiekiem Frydryk król pruski na- 
syłał wprawdzie do Polski lichą monetę, a Na- 
poleon wyprawiająn się na Moskwę, woził ze 
sobą prasę dia wyrabiania rubli aby w krsju 
podbitym płació bumażkami, dziś jednak uszo- 
wym tylko sposobem rujnują państws siebie i 
sągisdów. Krotex ma bndżat roczny 12 -14 mi- 
lionów zł., goapuderatwo jej jest dojó xdrowe 
i gdyby wypadło jej dzis na wła ną rękę za- 
oiągać pożyczkę, zn»lasłaby, bez spiersjących 


kredytu, niź systematycznie baukrutująca Gre- 
Gym, a nawet niż Turocya, tslko z ostateoznym 
wys'łkisma dotrzymująca swych uobowiązań. 
Ale ostatcczańe i ta wyspa jakkolwiek za- 
mokna i z ludnością gospodarną, me swoją o- 


| 


{ 


raniczoną wertość ekonomiczną. Przedstawia | 


g 

j ona dla finansistów, którzyby ją wzięli w ad- 
ministrecye wartość 250 najwyżej 300 milio- 
nów zł. Czemu więc Enropa cała ma się nie- 
pokoió i trwożyć o tnkie małe terytoryum !? 
Dla kapitalisty jest to zagadka — a politycy 
milozą i nie chaą jej rozwiązać Gdyby sta- 
nowozo oświadezono Grecyi, że nie me w Kre- 
cia nio do rnbnty, mygóałany się nofneć, Gdyby. 
Turcyi tak maro oś%iadceono, że masi uznać 


zupałną autenomię Kresty, takke nie mogłaby | 


się temu sprzeciwić. Ta niejasność dyploma: 
tycznych kroków odbiera sen wierzynielom i 
Grecyi i Tureyi. Turoya przed kilku dniami 
sterała się o nową pokyczkę w Berlinie. Fi- 
|nansiśoi niamieecy grzacznie odpowiedzieli, że 
nie mają teraz pieniędzy. Głrecya apsluje do 
ofiarności swych mieszkańców i do Greków na 
obczyknie mieszkających W Egipcie, Konrtsn- 
tynopolu, w Londynie, w Macedonii i Bułga 
ryi zbierają składki. 

Wprawdzie wejna nie jest piknikiem i 
trudno przypuścić, sby z tych składek można 
uzbroić armię — bądź co bądź jedaak Grecy 
mobilizują i rzacają się w szalone niabenpia- 
czeństwo, obliczywszy w znanej swej przebie- 
'głośsi, ża nie się im ataó nia może. Choóby 
Turcy ich na lądzie zgnietli, nia ds Earopa 


zabraó sułtanowi ani piędzi greckiej ziemi, bo | 


rię o nią Turków i Greków, zatewnia więcej | 


wekzsacyjny, którego żaden z włościan płacić ; przeciek w chwili, kiedy wszystkie gabinety 
nie będzie, a który zncięży na tych, których ; domagają się reform w krajach turackish, nie 
prasa nazywająca się polską i patryoiyctną, | zgodzą się na to, aby terytorya źle rządzone, 
odsądza bezkarnie od ossi i wiury, wstrzą- | jeszoze bardziej się powi ększyły. 
sając tem eamsm celym ustrcjem społecznym. | Głrecya jest więc podobna do gracza, 
(Brawo). i s (który gdy wygra, kuże sobie wygraną płacić 
Nis śmiem dłużej nadukywać uwagi P3- gotówką a gdy przegra, zostaje dłażnym to, 
nów, ale chciałbym, ba nawst czuję się ©bo-| co przegrał. 
wiążanym jeszcz wspomnieć o solidzrnokci, Oj ozenie Krety z Grecys byłoby aktem stwier- 
której szeroko tu juź rozprawisno. Przedewszyst- | dzującym niezniszczalnośó tradycyi i jedności 
kiem raozcie panowie nieza; ominaó, że nigdy, narodowej — czy chwila min 
solidarności nie pujmowakúmy jako celu, lecz je- | wybrana, to inna kwestya Dla Europy oprócz 


Nie da się zaprzeczyć, że połą-: 


szakęśliwie | 


tchcącymi kupować papiesy państwowe, niechśa 
li ona stworzy sobie prawo żądania gotówki na 
kredyt i łatwość jej otrzymania. Jeśli we F:an- 
loyi mogły kasy podatkowe i poboray podatko - 
wi (receveurs !) stać się instyturyą pierwezortę 
dną. pośredniczącą między rządem % ludnofcią, 
‘jeśli ich to otaraniom głównie przypisać można 
było w r. 1871 zebranie tylu miliardów — to 
z ozagam i w rozmiarach odyowi dejąsych za- 
możności Austrypi takie same stunowisko zająć 
mogą pocztowe kary oszczędności 

i A jeśli kr~teńeki wypadek staj chwilowo 
| Kasie pocztowej w drodze — to staje się cn 
przecieś i bauzom za4wadą. Kwestyi zasadni- 
czych zaś nis r zstrzyga chwilowa sytuacya 


Ruch przedwyborczy. 

W Kołomyi grono poważnych obywa- 
teli, reprezentantów wszystkich stanów pošta- 
nowiło popierać z kuryi miejskiei Kołomyja: 
Bnozacz-Sniatyn Mandydeturę dr. Rosenhecka, 
lekarza miejskiego. 


a + 
W nowosądecokiem oświądczają wię 
katolickie „Przyjaknie* za kandydaturą p. Ki- 
janka werkmistrza warsztatów kolejowych w 
Nowyra Sączu na posła z piątej karyi. 


w gs taniialawowie odbyło się dnia 
21 b. m. rgromadzenie przadwyboraze, za któ- 
rem kandydaci x niątej kuryi pp. dr. Jan Wae- 
lewski i Józef Bogdanowicz wyluszozyli swa 
wyznenia wiary polityczaaj. Po interpelacya :h 
nsstąpiła mreda komitetu ściślejszego, której 
rezultatem była uchwała przedstawió komiteto- 
wi okręgowswu, który dais cdbędaie swe po- 
siedzenie, jako kandydata D tej kuryi dr. Jsna 
Walewskiego. 


Miały F'ejleton. 


W sprawie pomieszkań. 
Niejednokrotnie zwracano juk uwagą na 
|szablonowcść naszych miesskań, pozbawionych 
wielu konie.znych wygód. 

I tak naprzykład: wa wsystkich prawie 
mieszkaniach kuchnie są urrądzane z cgniska- 
mi t. zw. angielakiemi, gdzie blachy l«ne bez- 
pośrednio nakrywają materyał palny i grzeją 
wtedy tylko, gdy ogień pionie, po zgaszeniu 
zaś paliwa i one wkrótce stygną. Przy takiem 
urządzeniu — pomieszczenie kuchenne ogrzewa 

| się niewiele i to tylko na czas tlenia materyału 
|palnego, w godzinę zań najwyżej już nie czuć 


| ciepła w kuchni. Kuchnia jest zarazem sypial: 
| nią słażącej, a przy znensj niezdolności slcżą- 
cych naszych, zaźda prawie z naszych gospo- 
dyń jest zmuszoną pewien czes w ciągu dnia 
spędzić w ka'hni. 

Czyż okoliczność ta uchodzi uwagi pe ba- 
(downiczych. ża w tysiącach mieszkań o2, 
3 i 4 pokojach, w których kuchnia jest jekby 
ich dalszym oiągism, nie :«bmysleją sposo u 
równomiernego jej ogrzewania z rasztą mie- 
szkania, a stąd narażają żony nasza, dzieci i 
służące, na zaziębienia. mające oręsto groźne 
następstwa. 

A jednak gdyby tylko chciano więcej 
obmykiaó ureądzenia miosrkan natzych, uwzglę- 
dnisó zdrowie i potrreby lokatorów, a pozbyć 
się rutyny wiekowej, to tem ciepłem, które sią 
marnuje w kuchni angielskiej, wchodząc bez. 
pośrednio do komina możnaby ogrzać pomiesz- 
czenie knehenne i korytarze, zatrzymując coje. 
plo, ozy w piecash kaf>wych, ustawionych 
obok paleniska, czy też w ś'iąnach przez któ- 
re mogłyby pójść kanały kominowa. 

Przy drożyżnie placów badajo się mieszka- 
nia o małej powierzchni; lecz za to coraz wyż- 
sze, uwzględniając — niby te wymagania hy: 
| gieny, by miesekania zawierały odpowiednią 
| kubiczną objętość powietrza, lecz stąd — oprósz 
ciasnoty — mamy w górnej częśei pokoju cie- 
plo, a nogi nam ziębną. Czyby więc nie mo- 
ns, owege górnego ciepła zmusić do pewnej 
cyrkulacy! z pod sufitu ku pedłodza — syste- 
mu kanałów w ścianach? Takie i wiele podo- 
bnych praktycznych kwestyj dałoby się roz- 
strwygnąć przy wspólnej wymianie myśli pp. 
budowniczych. Nasra Towarzystwo pie 
in dobrzeby się zasłużyło około podwiesienia 
| hygieny mieszkań, gdyby zaiuicyowało w tej | 
| sprawie jakąkolwiek akcyę. 


4 izby sądowej. 
(Żonobójca) 
Lwów 23 lutego, 


Jak już wczoraj donieśliśmy, oskarżony v etru- 
f eie Żony rweźnik Aba Drucker wypier: się przed 
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KRONIKA. 


Lwów 28 latego, 


Mianowania I przeniesienia. Starszy radzca 
górniczy Henryk Wachtl mianowany starostą gór- 
niczym w Krakowie — Asystent pocztowy Hubert 
Linde we Lwowie mianowany oficyałem i przenie- 
Biony do Szczakowej jako kierown.k tamtejszego u- 
rządu pocztowego i telegraficznego. 

Odznaczenie. Były wiceprezydent izby posel- 
skiej w Radzie państwa p. Dawid Abrahamowic4 
otrzymał krzyż komandorski orderu Leopolda. 
| Bal na dochód wdów i sierót po uczestnikach 

powstania z r. 1868, nad którym protektorat ovjęła 
p. dyrektorowa Marchwicka, zapowiada się dosko- 
|En Bal odbędzie się 24 bm. w sali Kasyna mioj- 
skiego. Komitet dokłąda wszelkich mtarań, aby za- 
bawa wypadła jak najlepiej; bardzo iudne będą 
karmeciki, ozdobione oryginalaemi akwarelami na- 
szych artystów-malarzy. 

Konkursa rozpisują: Rada szk, okr. w Brze- 

Żąnąch na posndę gr. kat katechety oraz na 83 po- 
sad nanczycielskich Termin do końca marca — 
Sąd krajowy we Lwowie n- posadę radzcy przy 
i tym gądrie w VII k] rangi. Termin do 15 marca. 
— Reda szk. krajowa na posadę rz. kat i gr. kat. 
nauczyciela religii w mę«kiem seminaryum nauczy: 
cielskiem w Damborze. Termin do 20 marca. — 
Rada szk. okr. w Tłamaczu na 25 posad nanczy- 
cielskich, przeważnie z ruskim językiem wykłado: 
wym. Termin do końca marca. 

Pan Michał Michalski, poseł sejmowy i wice- 
prezydant miasta Lwowa, obchodził onegdaj srebrny 
jabiłensz swej pracy jako rękodzielnik Z tej ekazyi 
lwowska korporacya kowali i «telmaehów, której p. 
Michalski jest przełożonym, wręczyła jubilatowi pię- 
kny srebray pahar w siylu r«koko. — Na intencyę 
jabilata odbyło wię rano u OO. Franciszkanów na- 
bożeństwo, poczem nastąpiło skromae ale serdeczne 
przyjęcie na atrzelnicy. Z tej samej okazyi Towarzy- 
stwo atrzeleekie urządza dziś o ósmej wieczorem 
uroczyste prz; jęcie w wali strzelainy. 

Ostatnia maskarada. Nie zbyt ożywiona dra- 
ga połowa karnaweła rozweseli się balem masko- 
wym, który się odbędzie w teutrze hr. Skarbka 
dnis 1 marca b, r. Wielse sympatyczny eel: wepo- 
możenie tunduszu emerytalnego dla literatów i ar- 
tystów, oraz stworzenie kapitalikn, któryby pozwo- 
dł chorym artystom dramatycznym wyjechać do 
wód, a » drngiej strony bardzo zsjmujący program 
zabawy, dają pewność, że drugs, i w tym roku 
ostatnia reduta, będzie miała Świetne powodzenie. 
„Koło literacko artystyczne* mające, jak wiadomo, 
szczęśliwą rękę w urządza iu świetnych roarywek, 
daje firmę, a i ta wiee okoliczność iłaje sporą gwa- 
ranc,ę. Z obfitego programu wymienić dziś możemy 
następujące szczegóły: pochód przeszło Stu chara- 
kterystycznych masek, azar w wspaniałych nawio- 
tach, tom?ola, dziennik mówiący (journal parle), 
prześliczny balat '„ Wesele w Ojcowie“, premiowanie 
masok, katastrofa międzynarodowa, „confetti“ i t. p. 
Scena połączona będzie z widownią. W zabawie o 
charukterze wielkiego bala maaskowego (dla panów 
obowiązkowy freak) wezmą udział artystki sceny na: 
szej które uproszone, zajmą się rozaprzedażą odbitki 
„Dziennika mówiącego“, kwiatów, chłodników it. d. 

Ze Starej wsl nam piszą: Doia 8 marca br. 
w kolegium OO. Jezaitów w Starej wsi rozpoczną 
Bię trzydniowe rekolexcye dla Przewielebnego da- 
chowieństwa  dyecezyi przemyskiej. Ponieważ dla 
zachedsących tradneści w Chyrowie tego runku 
w poście rekolekcyi nie będzie, przeto w starowiej= 
skiem kolegium o tydzień później, tj. 15 marca 
urządzi się drugą serye Ćwiczeń duchownych. Ktoby 
więc z Przowielebnych Confrstrów pragnęli w tych 
rekolekcyach wziąć udział, raczy woześnie o swem 
p:zybyciu zawiadomić reitera koleginm. 
| X. Michał Andrzejczak, T. J. 

Starawieś, p Brzozów 

Fantazya awanturnicza Dziennik Polski 
donosi, że sprawa kreteńska odbiła się echem także 
we Lwowie. Oto do konsula greckiego w Wiednia 
zgłosió miało kilkunastu lwowskich akademików 
swą gotowość do natychmiastowego udania się ra 
Kretę i w tym eela „rosili podobno konenla, aby 
im przysłano pieniądza ma podróż. Jak się zdaje, 
pertraktacye utkną na tym wiąśnie punkcie i po- 
=starą w aferze szlachetnego zapału i niewykonal- | 
nego projektu. 
| Nowa Reforma notejąs to doniesienie Dzien- 
jka Polskiego dodaje od siebie, że nie wierzy, aby 

wśród aksdemików lwowskich moglo się znależć 
tylu nierozważnych fantastów. Niestety jedaak donie- 
i gionis Dziennika Polskiego było vupełnie prawda 
Czy to pod wpływem poetycznych marzeń 
o Grecyi, czy też wskntek zbyt awantarniczego 
u:posobienia, ale w samej rzeczy znaleźli sią tacy 
młodzi ludzie, którzy bądź juž wyjechali, bądź sbie- 
rają się do podróży na Kretę Skoro ich jee: kilza, 
to nie ma czego Żał>wać, ale byłoby przykro, gdyby 
było ick więcej, gdyż nie nuskarżamy się dotąd 
wcale na nadmiar młodych a inteligeatnych sił 
w krata. 

Sprawa zaprowadzenia języka ruskiego w 
gimnazyach jako przodmieta obowiąskowego. P. po: 
sel Barwińcki wystąpił podczas sesyi sejmowej w 
roku 1895/6 z wnioskiem, domagającym się sapro- 


Wa. 


dynie jako środek A staliśmy przy tej solidar- | niebezpisczeństw politycznych, grecka ekspe’; sądem wszelkiej winy, twierdząc, że oskarżenie jego 


(Głosy : Abrahamowicz). ; = : ; ; 
ności i dalej w niej trwaó bądziemy niszłama- | dycya na Kretę i mobilizacyn, znaczy jaszsza ma żródło w nienawiści krewnych jego żony ku, 


Wiecie panowie dobrze, czem jest dzisiej- wadrenia cbowiązkowej nauki języka polskiego w 


szą procadura cywilna. Masz krzywdę, wyto- 
osysz proces młodzieńcam, a jeżali nie umrzesz 
w wieku średnim, doczesasz się sfiualizowa- 
nia tego procesu w regule starcem. 

Była to jedna z tych spraw, którym 
Koło polskie od szeregu lat szczególną pra- 
cę i uwagę swą poświęcało. Nie małą też ma 
zasługę w jej przeprowadzeniu. Dość wspo- 
mnieó, że poseł Piniński był przewodnioczą- 
cym komisyi, kwra ją wypracowała , a 
spółreferentem Abrahamowicz — nie ja, tyl- 
ko inny. 

Tymozasem ku ogromnemu zdziwieniu 
wyczytałam w jednym dzisoniku, że p. Liswa- 
kowski ogłosił z ratusza, że jemu to kraj ma 
do zawdzięczenia przyjście do skutku tej proco- 
dury. Jemu, który tylko przypadkowo dowia- 
dział się od jednego z kelsgów, że procedura 
w Izbie jest już na ukończeniu i że aa godzinę 
bądzie uchwaloną. ( Wesołość ) 

Przychodzę do ustawy o podatku grunto- 
wym. Każdy, kto zajmował się w Wiednia 
tą sprawą wie, że panowie cl, którzy swe- 
go czasu zamierzali nam nałożyó dwa i pół 
miliona podatku gruntowego więcej, zacho- 
wali w żywej pamięci swe dobre zamiary 
do owej chwili, gdy przyjdzie rewizya po- 
datku gruntowego, świadczą o tem mowy, 
wypowiedziane w Izbie przez znanego przyja- 
ciela pana Lewakowskisgo posła Dótza, Poscha 
i innych. - i 

Ze stromy reprezentantów krajów innych 
były zwłaszcza domagania, aby tylao taryfę 
zmienić, klasyfikacyę zaś pozostawić. Rzecz 
prosta i naturalna, ża jakby przyszło było do 
zmiany jedynie taryf, wówazas w rachunek we- 
szłyby tylko wszystkie koleje, które powstały 
w Galicyi w ciąga lai 15, osny targowe, któ-; 
re często w (łalicyi cównają się spskulacyjnym I 


ni niczem—a dlaozego? dlstego, że delegacya | coś innego i dotykalniejszego już w tej chwili. 
nasza nie możs być na równi stawiana choóby | Rząd gre-ki jak wiadomo, juź przed kilku 
z któremkolwiek innem stronnictwsm polity- I laty zredukował samowolnie procenta od swych 
oznsm w Raluie państwa. 

My nie jasteśmy, uie byliśmy i da Bóg 
nis będziemy sironnictwsm jedynie politycznem, | cięgając pożyczki, obseni» zmnszeny na to- 
a więc bądź demokratycznew, bądź hbsralnem. į krycie wydatków puszozaó w obieg pieniądze 
lub konserwatywnem, bośmy byli, jestaśmy ij papierowe beoz funduszów motalicznych, zdąża 
pozostaniemy da Bóg stronnictwem narodowem. | wprost także do bankructwa wewnętrznego, 


mm a MM 


,niemaą. Krewni ci chcą przyjść w posiadanie pereł | 
| żony, które on po jej śmierci schował i dla tege i 
l obwinili go o otrucio nieboszezki On sam Aba 


tyczy romansu jego z Sa:ą to jest to bezpodstawea 
plotka. 

Następnie przeałuchiwano starą Żydówkę Cha- 
nę Griiarok, siostrę otratej Laji, która miuszkała 


gimnazyach raskich a ruskiego we wszystkich gi- 
mnązysch polskich. Wniosek ten odsałał Sejm w for- 
mie rezolucyi do ministerstwa oświaty, które na nią 


dłrgów i gobowiąsał sią płacić swym wierwy-| Drucker, żonę swoją właśnie bardzo kochał bo by- odpowiedziało w nasiępujący sposób: Potrzebę zna- 
cielom tylko *,9 tego, 03 przyrzekł płacić, za- ła kobietą bardzo przystojną i pracowitą, co się zaś |jomcńci obydwu języków krajowych, uznaje rząd 


w zupełności, to też Rada szkolna zaprowadza o ile 
na to stosunki pozwalają. obowiązkową naukę języ- 
ka polekiego w gimnazyach ruskich i na odwrót. 
Dwie jednak ważne przeszkody składają się na to, 


(Brawo). 

I z tego to właśnie stanowiska jedynie o- 
ceniać należy znacztnis solidarności Kołe povl- 
skiego. I dla togo to szanowni panowie, mimo 
wszystkich krecioh robót w kraju, połen otu- 


ks tym samym domu co Druckerowie i często da 
| nich zaglądała. Zeznaje ona, że pożycie Druckerów 

Austryi awantura grecka misła jużj było bardzo kłótliwe, że Aba w ostatnich czasach 

także swoja skutki. Śród zastoju na giełdzie po- | często rzucał się na żonę z nożem lub toporem, 
życzka inwestycyjna (o której przed kilku dnia- | grożąc jej Śmiercią. W owej nocy kiedy popsłniono 


którego żadna aneksya choóby największej 
wyspy greekiej nie wynagrodzi. 


Łe życzenie wnioskodawcy nie może być w supel- 
ności spełnionem  Zaprowadzając obowiąskową na: 
utę języka ruskiego we wszystkich gimuazyach mu- 
siałaby Rada askolna liczbę już iatniejących godzin 
wykładowych pow ększyć o 16. Nastąpiłuby wsku: 


chy i wiary patrzę na przyszłą scl:darność ijmi pisałem) nie mogła tak łatwo zneleśó na- | zbrodnię, zbudził ją Aba i zawezwał do Laji, która | tek tego przeciążenie, azczególniej ałahszych uczni, 


działalność dolegacyi polskiej w Wiedniu. 
Solidacność bądzis, bo ohociaż sią znajdą 


bywców, jak w czasach normalnych. Bank au- | jeszcze wieczorem była zupełaie zdrowa a teraz sie- 
istro-węgierski wydał 7 milionów w oboych de: | działa na łóżku zimna i chora Laj; opowiadała, że 


zwłaszcza, że i bez języka ruskiego młodz eż nasza 
ma już o 85 godzin wykładowych rocznie więcej 


ludzie niemający %rozumienia dla poczucia na-qgwizach na zaspokojenie potrzeb targu, (mająca: | mąż dał jej wody się napió, poczem natychmiast |jak w gimnazyach niemieckich. Drugą, niemniej 


rodowego, iub znów tacy, 


rodowa, która nam wszys;kim w służbie pu- 
blicznsj dotąd przyświeca, ta przedrze się i 
zwycięży nad obłędem chwilowym, a odszose: 
pieństwo kilkn nis będzie nieszczęściem dla 
Kola — lecz przejdzie w mieszoręście dla 
nich samysh. Mamy tego dowody z przeszło- 
goi. (Brawo). 

Ludzie nie tuj miary, jak ci, którzy prze- 
ciw solidarności dziś występują, lecz mężowis 
wielkich umysłów i patryotyzmu, paroi go- 
rączkową chęcią czynów a niepomni stosunków, 
wśród których działaó mieli, zerwali bşli soli- 
darność Koła przed 17 laty. A jakimś był koniec 
3 i tak głośnej i nia rzadko popieranej 
akoyi. 

Uto kiedy zebrał się Bsjm, o którym 
mówił p. Bernadzikowski, żs powinian stać 


u których miłość | go płacić markami lab frankami) i tylko dzię: | 
własza, pycha lub ambicyB, przeważą nad ówię-|ki tej interwencyi kurse wslut obcych nie 
tymi obowiązkami narodowymi, to miłość na-| bardzo się podniosły. Mimo tego czynnika uspo- 


zaczęło ją piec w Żołądku. Kiedy kobiety chciały 
doktorowi i temu, który go przyprowadzi, odrąbie 
kajającego drażliwckó kół finansowych i mimo nogi, bo to jest cholera, a lekarze lubią trnć cho- 
popytu zagianioy o walory atstryackiej poży- rych na cholerę. Posłan» tedy po iyralika, a do- 
ozki inwestycyjnej, popytu sięgającego do 6 mi-| piero, gdy zaczęło się konanie Laji, zawezwano do- 
lionów marek, wyczekiwać trzeba chwili szosę- | ktora, który mógł być już tylko obecnym przy 
śliwszej na należytą lokacyę najaowszych 3), | akoie zgonu. Na dragi dzień po tym wypadku przy- 
proc. papierów austryackich. Ooczywiśsie kry- | szedł do Chany krewny Aby Moszko Drucker i poka- 
tycy systemu wydawania pariarów przy pomo- | zywał jej 200 złr., które otrzymał od niejakiego 
cy pocztowej kasy oszczędności ostrzą sobie już | Srula Kehrhaus», również krewnego Aby, za roz- 
zęby na zarzutach najniemożliwszych przeciw ' głaszanie pogłoski, że Laja samą się struła. Moszko 
rządowi. Pytają, ozy też kasa oszczędności mo- | namawiał Chanę, aby to samo rozpowiadała, per- 
że cały rok ozekaó, nim znajdzie nabywców i| swadując jej, że „kto umarł raz, ton już nie wsta- 
skąd weźmie środki do wypłacenia rządowi oa- | nie, a żywego trzeba ratować”. Pomimo tego Chana 
lej suray w gotówce, mając swe kapitały w pa- | nie dała się nakłonić do kłamstwa, za co nawet 
pierach. krewni Aby czynnie znieważali ją i jej męża. 
Przedewszystkiem w ciągu roku zmienić Rozprawa trwa dalej, 
mogłaby się postaó całego kontynentu i śmie- 
sznem jest przypnszować takie ewentualności 


po nad delegaczą, a ta znów stale i ciągle trzymania papierów przez kilkanaśsie miesięcy. ' 


trudaą do usunięcia przeszkodą, jest brak odpowie: 


posłać po lekarza, Aba wpadł w pasyę i groził, żej dnio ukwaiińkowanych sił nauczycielskich, Waku- 


tek tego właśnie braku, wakają cząsto posady sy- 
stemizowane. Rząd jednak uwzględniając życzenia 
wnicakodawcy, przyrzeka, o ile prsybywać będą u- 
kwalifizowani nanuszycisle, obsadzać nimi posady 
w tych gimnazyach, gdzia dotąd język raski wy- 
kładasym nie jest. W końcu oświadcza dotyezący 
reskrypt ministecgalny gotowość utworzenia dwóch 
lub trzech stypeudyów dla kandydatów na nauczy- 
cieli języka ruskiego, celem przysporzenia Krajowi 
odpowiednio ukwalifikowanych sił nauczycielskich. 

Dowcłpny doróżkarz. Jelen z naszych czy- 
telników pisze: W ubiegłą niedzielę płaciłem do- 
różkarzowi (uumeru nie pamiętam), jak zwykle, za 
kura 25 ot. Na to on z dobsodnszaą miaą: „Za 
mało, panie; należy się 5O ot.“ — „Jakto?* pytam. 
„Według tazsy należy się w dzień 25 c!“ — „Ale 
dziś niedziela...“ — „Cóż z tego?“ — „Hano, do- 
brzy ladzie placą podwójnie za to, že nam prze- 
„Szkadzają w twiąceniu niedzieli.* 


s 4 


4 Dr. Jan Czaykowski, członek Izby Panów, 
prezen Izby adwokuckiej, członek Rady nadzorezej 
banka hipotecznego, prezes Towarz. muzycznego wa 
Lwowie, były poseł na Sejm krajowy, zmarł dzisiaj 
nagle na udar eerca w 86 r. życia. 

Z kolel. Na kolomyjskich lokalnych i na szla- 
kach Kar. pcziu - Berhometk - Meżebrody, Czortków- 
Husiatyn podjęto znów ruch wszelkich pociągów. 

Na lokalnej kolei Lwów - Klepsrów - Janów 
podjęto znów ruch wszelkich pociągów dnia 20-go 
lut. go. 

Zakład imienia św. Jadwigi w Krakowie. — 
Jak każda rzecz dcbra wcześniej czy później znaj- 
dzie materyainą podatawę i rozwinie sią pięknie, 
choóby z najdrobniejszego powstała posiewu, dowodzi 
nam Dajlepiej Zakład imienia kw. Jadwigi w Kra- 
kowie. Ubokachne początki tego dzieła warto przy- 
pomnieć ku zachęcie dla tych, którzy pełni są do- 
brych zamiarów, a wielkich zebiegów się boją 

Nędza, opuszczenie, niebazpieczeństwe grożąca 
dziewczętom — przybywsjącym do miasta, bądź aby 
sig z pracy rąk własnych utrzymać, bądź aby się 
jakiego rzemiosła ' auczyć — od dawna osobną tro- 
ską nękały miłosierne serca Przedewszystkiem gro- 


źnie przedstaw.ały się mieszkania tych nieszczęśli- I 


wych, umieszczających się na przemian to u stróżów 
kamienicznych, to we wspólnej izbie rodzinnej, to 
„kątem* drogo cpłacanym u ludzi niepewnych i nie- 
sumiennych. Owo to mieszkanie kątem (wynajmo- 
wanie w przepełnionej izbie tyle miejsca, ils go na 
nędzne posłanie witarczy) bywało plagą i przekleń 


stwem młodych robotnie, niemających nawet gizie j 
przygrzać czystej a lekkiej herbaty, która dla wielu ! 


stanowi jedyny ciepły posiłek Wielu tym stanem 
rzeczy mocno się trapiło i ameuciło, atoli ogólnia od- 
czuwana litośó dopiero w sereu eudzoziemki oblekła 
się w praktyczne kształty. Miss Williams, Angielka, 
umyśliła postarać się przedewazystkiem o tanie mie- 


szkanie dla gurstki dziewcząt, przygarniętych, w prze- | 


konaniu, że, byle to jadao wię znalazło, reszta przy 
daną zostanis. Zaczem przed siedmiu laty, nie roz- 


niu z kilku osobami dobrej woli, wynaięla w Kra- 


nadać im charakter raczej domu rodzisielakiego niż 
schroniska lub przytułku. 

W Anglii bowiem takie zakłady noszą stale 
mano „Home“, ażeby godneści przygarniętych nie 
urażać gamą firmą jaimużniczą, lecz owszem stworzyć 
im atmosferę domową, serdeczną, rodzinną. 


Sypialni firankami i o niedzielne zbi ranie się dzie- 
wcząt, które tu znajdowały tani i przyzwoity nocleg 
z rannym i wieczornym posiłkiem: przed robotą 1 
po niej. Na czele zakładu postawiono znaną i zacną 


osebę, jedną z ostatnich przedstawicielek rodziny 4 
Od razu do dwudziestu dziewcząt zza- | 


Kościuszki. 
lazło umieszczenie, a opędzić się było trudno licznym 
dopraszaniom się choćby © najmniejszy kącik w no- 


wo otworzonym przytułku. ł 


Wislka krekowska jałmużnica Śp. ks. Marco- | 
lina Czartoryska, wałem sercom ukochała nowo po- | 


wstułu dzieło. W ostatnich latach, znpełnionego wy- 
łącznie miłosierdziem życia, bodaj » ajnlubichsze 
było to sercu jej dzieło. Zuała każdą z penzyona | 
rek św. Jadwigi, śledziła jej powodzenie, zawody į 
i zajęcia, kierowała logem, dzieliła niedolę, Aby się j 


porządzając niewel żadnymi środkami, w poromukie- 1 w Warszawie Jóxef Waśniewski, młody, utalento- 


kowie szereg izb pizy ulicy Poselskiej, starając Bię | 
i 
LI 


| 


Posta. ? 


rano się tedy o Balką rekrescyjną o przegradzenie | 


do czynności manipulacyjnej urzędni y manipulacyj- 
ni mało bywają ażywani, gdyż zał.twiają ją prze- 
ważnie dystaryusze — a urzędnicy manipulacyjni 
pracoją w koncepcie. Ten stan rzeczy trwa jaż od 
dawna bo niestety Reprezentacya miejska stworzyła 
umyślnie mnóstwo pad manipul cyjnych, aby tylko 
módz umieścić ludzi nieposiadających najmniejszej 
kwalifikacyi do zawodu urzędniczego. 

Do każdego zawodu potrzeba fuchowego wy- 
ksziałcenię, a tem większego wykształcenia i wszech- 
stronnej znajomości przepisów ustawowych potrzebuje 
urzędnik magistratu stolicy kraja, gdzie równo- 
cześnie mnsi wykonywać agendy własnego i poru- 
czonego zakresu działania. 

Jestem daleki od tego, abym chciał temi uwa- 
gumi komukolwi:k ubliżyć, twierdzę jednak sta- 
nowczo, że tu.kcyonarynsze mie mający fachowego 
wykształcenia, z małymi chyba wyjątkami, nie mo- 
gą cdpowiednio prowadzić spraw gminy 

Jeżeli wię więc weźmie na uwagę fakta doko- 
nane, ża w magistracie ze strażnika lub rzemieślni- 
ka, mająn zaledwie kilka klas szkoły ludowej, 
można doprowadzić do wyższej pesidy urzędniczej, 
to przecież nikt nie będ ie się dziwił, że do tej 
władzy nie garnie cię młodzież z wyksztwłceniem 
akademickiem, albowiem fakta przekonują, że dla 
tej władzy wykształcenie fachowe zdaje sią być 
obojętnam. 

Aresztowanie. Znani agitatorzy radykalizmu 
Stefan Nowakowski i Seńko Wityk zostali onegdaj 
eredztowani i odstawieni do więzienia sądowego w 
Przemyślu 

Strejk w kopalni węgla. Robotnicy zatrudnie- 


mogąc znieść niesprawiedliwego 
traktowania ich przez nadzorców, Prusaków, którzy 
sprowadzili pewną liczbę robotników z Prus i przy- 
dzielają im lżejs ą pracę, płacą zaś lepiej aniżeli ro- 
botników polskich z Galicyi 

Zmarli. W Tarnowie Helena Szaszko, żona 
adjunktą sądowego. — W Wiednia radzca cesarski 
de. med. Augast Tarkiewicz w 63 roku życia. — 


wany literat 
+ 3 R Bar. 768. Nieruchomy. Pogoda. 
U doktora na prowincyl. 
— I eóż wam, gosposiu, dolega ? 
tego konsgyljara, żeby sam wiedział. 


Różnica 
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ką. Dowiaduje się o tem Edmund i woale nie czuje 
się pokonanym, a pomimo gorzkich wyrzutów Anny 
i jej odmowy łamie szlachetny opór dziewczyny i 
zostaje norzeczonym. Pieniążek kochanki, ów amu- 
let — według tego, co się mówi w komedyi — nie- 
mało się przyczynił do szczęścia aukochanej pary i 
z tego powodu, zdaje się, powstał kabalistyczny ty- 
tuł sztuki, 

W całej sztuce śmiało i dosyć wyraziście na- 
rysowana są tylko cztery postacie: Edmunda Rubie- 
szowskiego, Anny i hr. Goślickiego. W tych posta- 
ciach jest prawda, pewna obyczajowa typowość i 
drga w nich temperament autorskiego talentu. Gra- 
ne też były u nas skończenie dobrze przez pp. Wo- 
ztrowskiego, Chmielińskiego, Czaplińuką i Hierow- 
skiego. Rola hr. Goślickiej, którą jak zwykle do- 
akonale grała pani Siachowiczowu, mimo że dość 
duła co do mówienia, jest sytuacyjnie spowszednia- 
ła, a jako postać romanszjącej mężatki zupełnie zu 
żyta. Ziywiołu komicznego w komedyi nie ma wcale 
— nieco tedy lżejsze epiz: dowe postacie Grzeliń- 
skiego i Belarskiego, grana bardzo starannie przez 
pp. Feldmana i Walewskiego, nie zdołały rozjaśnić 
ponurego horyzontu. PP. Ruszkowski, Gostyůska, 
Kwiatkiewicz, Głrabowi:cki i Nowacki odegraniem 
nieco większych choć wcale nie decydujących w 
sztuce ról, przyczynili sią bardzo do ogólnej harmo: 
nii artystycznej, równie jaz. w drobnych rólkąch pp. 
Wysocki, Gromnieka, Gotowt i Jankowska. 

Wystawa sztuki odznaczała sią wzorową sta- 
rannoś ią ; równie jak reżyszerya, którą prowadził 
bardzo umiejętnie p. W ulewski. 

Sztuka dozńała życzliwego przyjącia a nie- 


ni w kopalni węgla Przeworakiego w Jaworznie za- | które sytuacye, jak np. w drugim skcie oklaskiwa- 
Rakor ali, nie 


ne były przy otwartej saenie w. z, 

* Tomasz a Kompis, „O naśladowaniu Jesusa 
Chrystusa", Na podstawie nejlepszego z istniejących 
tlómaczenia, którego dokonał ks. Jsłowieki, opraco- 


į wal, poprawił i opatrzył te znakomite nauki Toma- 


[sań á Kompis ka. dr. Gallant, prof, św. Te-logii 
jw Przemyślu. Tsk przysposobiene dzieło rozpoczęło 


kg © wychodzić w Mikcłowie, na Górnym Bzlą- 


eku, nakładem katolickiej firmy wydawniczej Karola 
Miarki. Wydawnictwe przedstawia eię prawdziwie 


Stan powietrze. T. o 9 rano + 1 R, w poi. | wytwornie; format dużej czwórki, papier welinowy, | powstańcy zwinęli sztandar ¿recki i skutkiem 


ryciay w miedzi Firicha znakomicie wykonane i 
wytłoczone — to wszystko składa się na zapewnie- 
nie prawdziwie odpow eduiego stroja zewnętrznego 
dla nieśmiertelnych rozmyślań „O naśladowaniu 


— Prosrę wielmożnego konsyljarza, dolega mi | Chrystusa*, Dotąd wyszedł jeden zeszyt, a będzie z 1x0 
choróbsko — a jakie? toć wielmożny konsyljarz od Í ich 12, każdy zaś kuaztuje 30 ct w ozdobniejszem czył, ¿s Francys pregnie cylko pokoju i nozy- 


wydauiu 60 ct. 
* Wydawnictwa klubu konserwatywnego. Zało- 
Żony niedawno klub konserwatywny w. Krakowie w 


— (zem się pan trudni właściwie, panie Bate -} programie swej działalności umieścił także 7ydawa- 


glanc? 


nie dziełek społecznej i ekonomicznej treści, któreky 


dzanii 
tem mit 
głos sek! 
śnienia co 8 
ua Krecie. 
cyjna polityki 
określona, a je 
celem utrzyman 
dnych specya 
dlatego też r 
pracować nad 
cyfikacyi E 
źżnie przez 
zachowanii 
dzynarodow 
kich na tę 
zwiększyła tylE8 
wołała wielkie nie 
pieczeństwo usnnąć Jë 
MOGArStW, a usuwając jE 
p mariki do definitywnego 
owania stosunków na Kret 
nienia uprawnionym żądsu 
łności chrześcijańskiej, a m 
dzie spełnić te Żądania, nie 
kalności Tureyi. W tym kie 
właśnie rokowania między mocai 
ski) Bombardowanie koło Kar 
dlatego, że powstańcy pomimo k 
upomnień admirałów, p sawali sil 
miastu pod sztandarem greckim. 
strzelano ślepymi nabojami, gdy jdum 
pomogło, rencono kilkadziesiąt ustrya 
sków. Dotychczas niewiadomo dokładnie, 
spustoszenia sprawiły te pociski, mówią jedź 
że zrządziły one tylko materyalną szko 
W bombardowanin wzięły udział trzy okręty 
| angielskie, jeden niemiecki, jeden anstryacki i 
jeden rosyjski. Franouskie i wł.skie okręty nie 
strzelały, gdyż zanim przyszła na nie Łolej, 


ord. pz 
Dla © 


tego raprzestano dalszego bombardowania. 
Paryż 23 latago. Na wszorajszem ponis- 
dzenia parlamentu "eniózł deputowany Coch:a 
interpelacyę w sprawie zajióć na Wsshodzie. 
Minister spraw zagranicznych Haxuoiatnx oświal- 


Dom 6 


AUGU 3T 
Lwów, ul. Kacola 
| dyrekcyi gal. Tow. 


| 


ni wszystko, eo leśy w jej mcy, aby w poro 
ne z resztę mocarstw europejskich utrzy- 
{maó go nadsl. Co się tyczy kwe:tyi kroteń- 
skie”, to okupacys Krety prze floty mocarstw 


poleca 


' PROMA 


— Pan się żle wyrażasz, panie adwokacie, tra: | w gposób przystępny bieżące kwestye oświetlały ze 
dnić może się szewc, krawiec, hterat, ale człowiek | stanowiska właściwego Dotychczas wyszły trzy ia- 


i w mojej pozycyi, kapicalistu, może się tylko.. faty- j| kie tomiki, które aktuslnością spraw w nich oma- 


gować ! (wianych, jakoteż bardzo sympatycznym wyglądem 

j zewnętrznym, zalecają się do jak najszerszego roz- 
Racya fizyka. Ktoś, pisząc list, b z najmniej- powszechnienia. 

8zej zresztą humorystycznej pretensyi, bezwiednie Zawiązanie klubu konserwatywnego stanowi 

zakończył go bardzo pcciesznie: „Pisśłbym ci dła- [treść pierwszego zeszytu. Zawiera on sprawozdanie 

żej, ale tak mi zimao w nogi, że nie mogę utrzy- |z czy ności przygotowawczych do zs»wiązania klubu 

mać pióra", i przemówien'a pp. Adama Krzyżanowskiego, Lov- 


europsjskich już z góry daja rękojmię tego, ża 
wyspa ta otrzyma autonomię. Jeżeli jednak ja 
kieś peńatwo stawia niebezpieczne żądania, to 
Europa ina prawo poskromić ja. Obecnośó pod 
Krety połaczonych flot wszystkich m:oca:stw 
europejskich daje nadto gwarancyę, że w kwe- 
styi kreteńskiej $adne mocarstwo mie będzie 
działało na własną ręką. Krsta nie pozostanie ped 
bazposrednim zarząiem Taroyi. (Huczne okla- 
ski) Takie rozwiązanie kwestyi zapewnia inte- 
gralaość Turoyi, której Europa potrzebuje. 


| do ciągnienia I marca 1897 na bosy KOE 
Wiednia po zr. 4.50 wraz ne stampi 
Główn% wygrana złr. 490.000 
| | LOSY NA SPŁATY MIESIĘCZNE 
pod najkorzystaiejsz; al warunkami, 


Wydawnictwo gaze'y losowań „Nadzieja, 
numerata rowus zł 17), ua nravincyi sir 1.8 


pee- 
0, 


Wiedeń 22 lutego. Notowania wieczorne, 


więcej zbliżyć do tych biednych dziewcząt, na! 
wilię swykła się była zapraszać do domu św. Ja- A 
irig, i. A apir wi o wszystkiem radzić | g amaca A iiem e Fietwszy pe Ra 
i myśleć. Głównie też za jej poradą zmieniono nie- Pa kn N ii REESE O, antyaty OPERY R 3 
bawem ustawy jocząthująsego dzieła — przenie- | 2 Psa BR dekoracye we 1g 
siono zakład na ulicę Kirupniczą, rozszerzono goj zw op ery wiedeńskiej We środę po raz dragi 
niec:, a normując życie pracy swych coraz liczniej- Amaule:*, komedya w 4 aktach Wacława Sawiczew- 


tn 

. i in 4 
szych lokstorek, stworzono w doma prawdziwie ro- | dA kC Ga AE „Lohengrin“, 
àmnng armosferę. Znalazl się i ogródek maleńki, "egg, Se ji: Ho aa c 
znalazła nedewszystko i kapliczka domowa, i zc 
co niedzielę zamieszkałe tu dziewczęta słuchają nie- | A 
tylko megy św. lecz i ałowa Bożego i uczą wię ka- | Literatu ra sztu ka. 
techizmu, którego niewiadomość pozbawia młode du. j Z teatru. Talent autora wczorajszej premiery 
sze nsjpewniejszego rusztowania. Rosną zastępy ś, p. Wacława Sawiozew kiego nesi na sobie cechy 
przygarniętych tu pod płsszez opiekuńczy Św. Ja- | młodzieńcze, ale też w nich znajduje się wszystko, 
dwigi dziewczyn. Naleřą one do najrozmaitszych | go pozwalało mieć pewność, że taient ten rozwinie 
gałęzi zajęcia i zarobku. Licznie za "sze reprezen“ | gię garaodrielnie, ża cdpadną z niego naleciałości 
towane bywają robotu ce z fabryki cygar, szwaczki, | j to wszystko, co nie x niogo jest, a nareszcie czy- 


Í 
j 


TE Ea 


modniarki, znajdzie się ras po raz i jaka bons czy 
nauczycielkę ; jedne na dużej tu zostają, drugie 
przechodzą tylko przez dom, zabawią rok jeden 
i drugi i pójdą dalej w życie. Ta poszłą za mąż 
z pod opiekuńczych skrzydeł św. Jadwigi, tamta 
znalazła upragnioną posadę, zdobyła poprawę losu, 
zmieniła rajęcie, ustalila sobie xzarcbsk, inna na 
cmentarzu znalazła najpewniejssą od trosk powsze- 
dnich ochronę. inna jeszcze wyfranę'a daleko, może 


sty, ezrystalizowany i oryginalny zajmie stanowisko 
w polskiej litersturze dramatycznej, która ze wzglę- 
du na wyjątkowe okoliczności potr ebnje więcej i sil- 
niejszych talentów, awiżeli inme gałęzie naszego pi- 
Kmiennictwa. Niestety 8. p. Sawiczewski umarł ma- 
jąc lat 28. Pozostały po nim tylko dwie prace. 
Jedna: „Na bezdrożach*, komedya odznaczona dru: į 
gą nagrodą na konkursie dramatycznym Wydziała | 
krajowego, o której w swoim czasie na tem miej 


| 


zginę a, nie powróci już więcej w progi, skąd ją | 


sou pi aliśmy, druga, takie komedya w 4 aktach 
dla dobra towarzyszek oddalić wypadło. 


pt. „Amulet“, którą właśnie wezoraj teatr 1wowski 

Stopniowo rozwija się dobre dzieło, pizyBO-| po raz pierwszy wy-tawił, a którą rodzina znalazła 
sząc dwnstrovn3 korzyści i opiek*nom zakłada i za- | zupsinie wykcńczonę, w papierach zmarłego. 
opiekowanym dziewczętom, rzewną chrześcijańskiego | Wielkie: różnicy pom ędzy jeaną, a Crugą 
miłosierdzia tajemnicą Bo — acz opiekunki na ze'f pracą młodego człowieka nie mogło być -- prze: 
wnątrz domu stojące, do jego zarządu nie należą, | ciwnie, gą one do siebie podobne samą fwkturą pi 
to jednak węże! zadzierżgnięcy pomiędzy niemi A| sania, pokrewne zbytnią wybujałością treści i tą 
łokatorrimi domu śv. Jadwigi Bię nie rozerwał. | młodzieńczą gzarpuniną, która jest wiaśc.wa po 
I oto — nowy kwiat wykwitł na tej urodzajnej ! cgąikującym talentom. Co więcej, obydwie te sztuki 
niwie. Po cułotygodniowej pracy, dziewczęta potrze- | wyglądeją tak, że n.ewiadomo właściwie, która 
bują rdetel nąć iepszem, świeżezem powietrzem w nie- | wprzód przez autora napisaną została, chocież „Na 
dzielę, dnia odyoczysku, dla wiela dniu pokus i tę- | pęzdrożach* ukazwa się na widok publiczny 
gknoty za jaką różry wką. „ f pisre sza. 

Ranek wypełnia siużba boża, ale czemże długie í Kabalistyczny tytuł wczorejszej premiery nie 
popołudnie zaprzątną* ? Otóż stowarzyszenie dzieci | jagt bynajmniej wyrazem treści sztuki, któ Bie też 
Maryi tego się podjęło zadania. Co święto, inua inie obraca w ramach jakiejś fantastycznej bajki, 
z wyższych warstw panienka, przychodzi do zakła- | lecz poczerpniętu jest z Życia realaego. Mimo tego 
da i aibo ccyta jaką zajmującą książkę zebrenym życiowego realizmu, treść „Amauletu* nie odznacza 
dokoła dziewczętom, albo dla nich sporządza rodzaj | sių ani zbytnią Świeżością ani oryginaluością nawet 


wykiadu ue:ąc i opowiadając o rzeczach, którychoy 
się w inny sposób nie nauczyły, wzbogaczjąc i u- 
szlachetniając ich umysł, wnosząc w te proste serca 
cywilizacyjne pierwiastki. À 

Pięódziesiąt dziewcząt zuajdnje dziś schronienie 
pod skrzydłem ów. Jadwigi. Atoli liczba ta zbyt za- 
cieśniona wobec r nożących cią kandydatek i żądań. 
Przytem dopóki zukład mieścić się musi w Naj: tem 
mieszkania, wysokie komorne pochłania nieomal cały 
dochód i utr dnia dalszy rozwój dzieła. To też od 
początku, rozsiedlenie się w własnym doma, było 
marzeniem xzawiązującego się stowarzyszenia. Szczu- 
ple fundusze stawały dotąd na zawadzie, gdy wtem 
pod koniec ubieglego roku hr. Andrzej Potocki, 
oddał w ręce swej małżonki, stojącej na czele komitetu 
i zajmującej się czynnie zakładem, kwotę dość zna- 
czną, aby módz nareszcie urzeczywistnić tylo- 
letnie życzenia, Niebawem św. Jadwiga zn. jdzie 
się w możności, dostarczenia opieki i mieszkaniu 
stu pracownicom, chroniącym Się pod jej płaszcz 
królewski. 


Z powodu listu z miasta umieszczonego w 
nr. 41 Przeglądu o anormninych stosunkach urzę- 
dowych w magistracie otrzymaliśmy od jednego z 
urzędników następujące dalsze uwagi : 

Wsziąwszy do ręki budżet miejski i przestu* 
dyowawszy pvzycye, odnoszące się do dotacyi urzġ- 
dników, z zadziwieniem każdy znający się choć tro 
chę na urzędowaniu, zobaczy, że liczba urzędników 
manipulacyjnych w porównaniu z konceptowymi jest 
zu wielką. — Wobec tego każdy przypuszcza, że 
dziai manipnlacyjąy musi być wzorowo pro * adzony. 
Wótrzymnię się cd wszalkiej krytyki w tym wzglę” 


dzie, nadmieniam tylko, że w Magistracie lwowskim ' 
KO iz 


Jako rentowną lokacyę 


polecamy 


kapitałów 


i pod każdym względem sztuka tu stoi niżej od ko- 
msdyi „Na bezdrożach*, z czego na pewno wnio- 
Bkcwać raożne, że „Amulet“ wezcśniaj napisany zo- 
stał. Posłachajmy treści „Amaletu*, natu alnie o ile 
możności uogólnionej, bo autor rozbił ją w mnóstwie 
epizodów, które wprawdzie nie odskaknją od tła 
ogólnego, nle mają mało z niem związku. 

Dum Rabieszowskich stanowi uiezamożna ro- 
dzina w dużem mieście, która się utrzymuje z pracy 
rąk własnych. Ojciec, jakiś dymi+yonowany major, 
rubi coś za domem, a matka zajmuje się gospodar- 
stwem, wiktuje stołowników, i to wiktowanie jest 
fundamentalnym dochodem dla całej rodziny. Jedna 
córka, Helena, ma już narzeczonego, jakiegoś poetę, 
i zarówno autor jak i cała rodzina tą dziewczyaą i 
jej narzeczonym nie zajmują się; drugu, Anna, jest 
właśnie bohaterką sztuki, Niegdyś bywał u rodzi- 
ców Edmund Borowiecki, zakochał się w Audzi, a 
i ona nim zeprószyła sobie serduszko. Romans ten 
jednak zdawał się przelotnym, a młody człowiek 
wyjechal za granicy i wziął tylko od penny na pa- 
miątkę jakiś drobny pieniążek, który był dla niego 
amuletem. Po jakimś czasie wraca Edmund z zagra- 
nicy i romans rozpoczyna się ns nowo. Edmund 
jest synem bi gutych rodziców, którzy go chcą oczy- 
wiście posażnie ożenió; atoli po nawiązaniu napo- 
wrót stosunku z Anną projekt rodziców natrafia na 
przeszkody ze strony Edmunda. Ale pan Edmund 
nie dal sercu próżnować, gdy był za granicą, i ko- 
chał się w hrabinie Julii, żonie zniedołężniałego 
męża, która, dowiedziawszy się teraz o miłości 
Kdmnnda do Anny, postanawia zemścić się i wyja- 
wia wszystko dziewczynie, gdy ta podstępem do niej 
sprowadzona przychodzi jako kandydatka na lektor: 


ALIZCY EJ 
Towarzystwa budowy wagonów i maszyn 
w Sanoku (K Lipiński) — 
| Akcyjnej garbarni w Rzeszowie. 


polda Jaworskiego i Piotra Górskiego, objaśniające 


Repertuar teatralny. D=» w wtorek po razj pobudki do założenia klubu, którego celem jest wy- | SM 
d 1-szy „Lohengrin*, wielka opera w 8 aktach % 4 | tw rzenie programu na zasadach socyalno - konger- 1 WIGTZONO Greayi. 


watywnych 

Przymusowe ubezpieczenie od pożarów, Ed- 
mnanda Ginwiłł Piotrowskiego jest tře- 
ścią drugiego zeszytu. Rozprawka ta jest correfera- 
tom, wygłoszonym po odczycie p. Tadeusza Bre.ie- 
wioza, który atreśbił wszystko, co według ieg» 
przemawia za przymusowęm ubezpieczeniem. P, Pio- 
trowski zbija w swem przemówieniu argumenta pa- 
na Bresiewioza i oświadcza się przeciwko przymu- 
sowemu ubezpieczeniu, które na razie nie jest dla 


Z drugiaj stromy atoli wywołałeby to bardzo | Kredyty 35950, węgierskie kredyty 883:00, 


kraju sprawą najpiiniejszą, wykasuje na przykła- | sejm 


Oto iot w głównym zarysie plau pokojo- 
wy, który musi być przaprowadzony. 

Po ministrze przemawiali daputowani 
Jaures i Bourgeois, poczam Izba 413 głosami 
przeciw 83, przyjęła porządek dzienny, pochwa- 
lający to oświadosenie rządowe. 

Wiedeń 23 lutego. Hr. Głołachowski przyj- 
mowal wexoraj vo poładniu ambasadorów ro- 
syjskiegw, włesziego i tureckiego. 

Gorycya 28 lutego. Wozoraj zamknięto 
goryoyjski. 


smutne następstwa, gdyby zarząd Krety po-jangiobank 151 —, 


bankvore. 25100, union- 
bank 28250, ldnderbank 23050, staatsbahny 
34060, lombardy 85.75, aibethale"262:00, akcya 
tytoniowe 135.00, ruma 229.00. alpiny 80.40 
rentę majowa 100.45, węg. renta koronna 9875 
losy tnreckie 44 20. marki 5878, reble 126°87. 
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Bpodziewać, Że z dalszym rozwojem naftowego prze- 
mysłu w Austryi, wyślizną się nam z rąk także 
i Włochy, gdzie dotychczas nasza nafia Szczęśliwie 
rywalzowała z amerykańską. Tego rozwoju wapom- 
uianego przemysłu w Austryi nie należy ignorować. 
I'rzeciwnie, nasi praemysłowcy naftowi powinni cią- 
gle mieć się na baczności I 


na) 


biorstw. 


Atcye ta kupujemy i sprzedajem : po 
najkorzystniejszych karsach i udzielamy 
infrmacyi o stanie powyższych przedsię 


i imieniu rządu dziękuje mu za skuteczne i 
pełne poświęcenia poparcie, jatiego doznawał 
odeń wśród tak trudnych stosunków. W końca 
zwpewnia hr. Baleni, że zawsze zachowa we 
wdzięcznej pamięci wybitny udział br. Chlu 
msoky'ego w wielkich reformach, drkonanych 
w ubiegłsj sesyi i ża przywiązuje wielką wagę 
do tego, aby utrzymać najal jego przy ażń. 
Kanea 23 lutego. Eskadra austryacka Swie- 


m z ma 


Sokal i Lilien 


Dom bankowy i kantor wymiany. 


Uwaga: Godziny drakowane grubemi iiczbami Omma- 
czają porę mocną ud 6 wieczorem do goda. 6 m. 5) rano. 

W biórga informacyjnem: u. k. austr, kole! państwo- 
wych we Lwowie, ni. irzeciego Maja l. 3 (Hotel ln perial; 
jest przedaż biletów strefowych, okrężmych, dowolnie sesta 
wialnych, zeszytów do jazdy, taryf i roskładow jazdy 
w formacie kieszonkowym. imiormacye W sprawach tary: 
fowych i przewozowych. Czas arodkowo europejszi różni 
sie où czasu lwowskiego o Se siant- Godz. 12 czes śs07 
kowo earopojuXi = godz. 143 sagaca podluą |ęvesci1FO 


p 


PRZEGLĄD s: dnia 24 lutego 1897. 


ak upływał. Obs te przestępstwa wyszły na jaw Pewien mabob indyjski kupił był na prezent | ciłbym tylko czas niepotrzebnie. Jeśli, dziwnym 
| w ezasie, warunkami umowy zakreślonym; w ślubny dla żony garnitur wspaniały. W rok po | zbiegiem okoliczności, istniały dwie takie sa- 
«ownym | obu nazwisko moje było wmięszane; o jedno i ślubie umarła, wydając na świat dwie córki. | me torebki, to moja leżała tam dobrze soho- 
Padu, ma-' drugie mr Barnes mnie podejrzywał. Bliźnięta wyrosły i wyszły za mąż. Slub odbył | wana. 
ynastu mie- „A teraz, gdym to panom objaśnił, mogę | się jednego dnia. Ojciec podzielił klejnoty na „Mr. Randolph rdsiwił sią niemsło, gdy 
moim mr. Ran- | zacząć moje opowiadanie od początku. dwie równo części i ofiarował je oblabienicom. | mu oświadoryłem, że z nim pojadę. Zająłem 
pialnego. Obe- „Przed laty okoliczności zmusiły mnie ve- „Skutkiem zmian losu, jedn» z córek zmu-|jedea z nim przedział w wagonie sypialaym. 
esztował mor-| znać sposoby używane przez detektywów przy |szona była sprzeds* swój garnitur i weszła w „Gdym się muamysiał, co zrobić i rozwa- 
z osądzono. | tropieniu przestępców, wtedy to deszadłem de; porozumisnie z jubilerem paryskim, który jest | żał. że -łodziejka do Newhafen z pociągu wyjśó 
* -zego wiel- | przekonenia, że jeśli złoczyńca spełni zbrodnię j właśnie moim dostawcą. Nabyłem niecprawio | nie może, przyjaciel mó zaczął nució hymny 
*4Voał się| bez świadków i z zachowaniem całej krwi zi-| ne kamienie, on zaś wstawił tak doskonałą imi-| pochwalne na cześć mr. Barne a 
g” $ udanie, | mnei, policya póty mie zdoła ujawnió mu winy, | tacyę do naszyjnika, broszki i kolczyków, że „Przyszło mi na myśl, że teraz zdarza się 
$ „a awy- | póki nie odkryje pobudek, które go do zbrodni | tylko wytrawny znawca mógł poznać, ża ka- | najlepsza sposobność wypróbowania zdolności 


".© %nle | popchnęły. Wszak zdanie moje nie jest po- | mienie są sztuczne. detektywów: postanowilam odkraść moją wła- 
maj niż ei, |zbawionem słuszności, prawda, mr. Barnes ? „Dowiedziawszy się o tem, druga siostra, | ność. Gdyby rzeeg się wydała, mogłem łatwo 
m, że gotów | — Ma się rozumieć, że świadomość pobu-| petrzobująca także pieniędzy, zwrówiła się do| dowieśó, że jestem niewinny. Zrobiłem z Ram- 
iesiąca spełnię | dek pomaga w znacznej mierza do wykrycia | jubilera z taką samą prośbą. Ma się rozumieć, | dolphem wiadomy już panom zakład, ciesząc 
tenie wykrytem w | przestępstwa, lecz wiele też zależy od towarzy- | że i drugi garnitur nabyłem. się, że mi dostarczy pożądanych wzruszeń. 
Stawką miale być ty-|sząsych mu okoliczności. Urwał znowu i wychylił kieliszek szaw: „Jedno pokrzyżowało mi plany. Mr. Bar- 
— Zgoda. Najważniejszą jednak, według mnie, | pana. nes, dziwnym zbiegiem okoliczności, jechał tym 
sklad przyjął. Gdybym | poszlaką są pobudki. Jeśli naprzykład na ulicy „Komplet ten — oiągnął dalej — kąza-|samym pociągiem, w sąsiednim przedziale i 


shoóky mi nawet nie udo- | pustej złoczyńca napadnie na człowieka, ude- |łem sobie przysłać do Bostomu, poznawszy z | podsłuchał naszą rozmowę. Tego, ma się vozu- 
twa, zakład byłbym prze- |rzy go w głowę i zabije, a potem niepostrze- ; doświadczenia, że tamtejszy urząd celny mniej- | mieć, nie mogłem był przewidzieć. 
z misoierpliwością oozekiwa- | żenie do demu wróci, od niega samego zależeć | szych wymaga formalnosci, niż nowoyorski. | — Zastósowałeś się pan jednak do tej nie- 
r Barnesa. Nie widzieliśmy į będzie, ozy jego przestępstwo sós'anie wykry- | Gdy mnie mój agent uwiadomił o nadejścin, przewidz'anej okoliczności — wtrącił detektyw, 
i, mógł przybyć z dowodami, |tam lub nie. Szukałem podobnej okazyi, to jest | przesyłki, poje hałem :am je odebrać. — Przypominasz pan sobie, że nie chciałera 
sh miałby prawo muie areszto- j chciałem spełnić przestępstwo dla wypróbowa- „Ułożyłem kleinoty w torebce, zrobionej | wówczas powiedzieć Randolphowi, 00 zamie- 
iej chwili zawarowanago terminu, | nia jedynie zdolności detektywów. Lecz że je- wedle moich wskazówek i zaniosłem je do mo- | rzam uczynić, w obawie, iż mogę być podsłu- 
, że zdołałbym moją niewinność | stem człowiekiem honorowym, wzdrygałem się | jego numeru w hotalu Vendôme. | chanym. | 
weją drogą zakład przegrałbym. Laez | przed brudnemi sprawami, to też lata mijały a „Po południu spotkałem mr. Randolpha i) „istotnie, nie byłem jednak pewny, że pan 
nie to, jakkolwiek przestępstwo speł- | ja sposobności nie znajdowałem, aż wreszcie | poszedłem z nim do teatru Miał wracać doj podsłuchujesz, a mówiłem tak tylko przez ostro- 
nastręczyła mi się — zupełnie przypadkowo. New-Yorku nocnym kurysrem, udałam się s) butóń. Okazuje się, że nie można być nigdy 
usisz przedstawić dowody winy — o- Umilkł na chwilę i kazał służbie rozle- | nim na dworzec. Gdyśmy stali przy kawie, ku | zanad:o ostrożnym, gdy idzie o zachowanie ta- 
czył Randolph — a przytem wedle wa-| wać szampańskie wine. Thauret podsunął kie- | wielkiemu mojemu zdziwieniu zobaczyłem ko- | jemnicy. Po pewnym czasie dopiero usłysza- 
dków zakładu, ma to byś przestępstwo roz- | liszek do burgundzkiego, mr. Barnes uezynił | bieię, z moją torebką w ręku. Przes inęła się | łem, że się pan poruszasz i zajrzawszy przez 
Jłośne, o którem raówione i pisano wiele. to samo. szybko i wskoczyła do wagonu. Nie mogłem | portyerę, przypatrywałem się panu bacznie. 


i-] — Nieinaczej, potrafią jednak dowieść, że| — Nie mogę pić szampana — tłómaczył Fran- | mieó żadnych wątpliwości, gdyż terebka była | Domyśliłem się odrazu, że musisz pan być de- 
by |oba te warunki spełniłem. Dziwnym zbiegiem ! cuzowi półgłosem. i zapełnie odrębna, tak pod względem kształtu, | tektywem. 
uspo- okoliczności tejże nosy, w której zawarliśmy| — Wiadomo panom — ciągnął da'ej Mi-chel, jak i koloru. | 
„Niech zakład i w tym samym pociągu spałniona zo- | — że mam namiętność do zbierania klejnotów. | „D-myśliłem się odravu, że mnie okra- | (Giqg dalery nastąpi). 
stała kradzież; zań druga — po miesiącu, w | Przed paru laty dowiedziałam się, że przepy- | dziono | $ 


fe z naoi- ohwili właśnie, gdy termin naszego zakładu |szna kolekoyaąa jest wystawiena na sprzedać. „Zbytecznem było wra:a6 do hotelu, stra- 
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Losy pe 50 kr. połecnją: M. Jonasz, Kite i Stoff, M. Klarield, Samualy i Lam- wia uchwały R UJ ; 
ejj Roomaa i Feigmbaum, Gustaw Max, Schellenbarz 1 Kreissr, A Schel- Jio lutego 1297 ady miejsk'ej zd”. 


team. Palcie tutki Niemojowskiego sme |Ma e tura 


po raz drugi a — z ua posadę budowniczego miejskie- 
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